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ę sya kraju panuje parlament, z jego łona 
Kraków, 23 maja. rozchodzą się hasła do ajdiłszych zakat- 
Sejm węgierski skończył trzechietni 0-|ków kraju, parlament węgierski wydaje 
kres ustawodawczy i został uroczyście|wyroki nawet w sprawach, które właści- 
zamknięty mowa tronową, wygłoszoną przez|wie do niego nie należą, słowem wywie- 
monarchę na zamku budzyńskim , która|ra potężny wpływ na polityczny i ducho- 
zebrany u stóp tronu parlament przyjął |wy rozwój narodu. A lubo sejm węgier- 
z niezwykłym zapałem. Uniesienie to było!ski często bardzo bywa widownią parla- 
usprawiedliwione, gdyż król węgierski z| mentarnych skandalów, to jednak takie 
powodu zamierzonej budowy newęgo gma-|ma znaczenie, iż nikt pie ośmieli się ro- 
chu sejmowego wspomniał o tysiącłetniej|bić mu jakjegohądź zarzutu, bo wie do- 
konstytucyi, uznał węgierską ideę państwo- |brze, iż gdyby nie było parlamentu skan- 
wą, tradycyę narodową i w serdecznych |dal i korupcya jeszcze większe przybrały- 
niemal słowach wyraził nadzieję, iż w no-|by rozmiary. 
wym gmachu parlamentarnym starożytna| Powagę i uznanie zawdzięcza parlament 
konstytucya przez wieki trwać będzie ku | węgierski stronnietwu liberalnemu. Składa 
pomyślności i szezęściu ludów korony Ś.|się ono z wytrawnych mężów stanu, u- 
Szczepana, a zarazem Świadczyć o przy- |miejących łączyć tysiącletnią tradycyę z 
wiązaniu do dynastyi i wierności węgier-|postępem i wymaganiami czasu, którzy 
skiego narodu. Oświadczenie to było uro-| w ramach konstytucyi węgierskiej umieją 
czystem, doniosłego znaczenia w dzisiej-| utrzymać liberalne zasady w całej czysto- 
szych czasach, uznaniem parlamentaryzmu, j ści, z mężów stanu, stojących silnie w o- 
gdy cienie wstrętnej reakcyi coraz jaśniej | bronie podstaw pragmatycznych ugody z 
wyianiają się z ciemności w celu zni-|z Austryą, szanujących wprawdzie wła- 
szezenia swobód okupionych krwią całych|dzę wykonawczą, lecz nie ustępujących 
pokoleń. Król węgierski nie widzi więcjjej ani na krok ile razy zagrożone są swo- 
w parlamentaryzmie niebezpieczeństwa dlaj body polityczne i narodowe, albo też eko- 
idei monarchicznej, lecz przeciwnie upa-| nomiczne interesy kraju. 
truje w nim wzmocnienie węzłów, łączą-| Parlament węgierski ma powagę, bo 
cych króla z narodem, a w jedności ko-|liberalna większość sejmowa rozwija idee 
rony z czynnikami parlamentarnemi pod-|liberalne zarówno dla pokonania radyka- 


twierdzeniom potężnego kancierza, któryjta pragnie ciągłego konstytucyjnego po- 
w liberalizmie i parlammentaryzmie do-|stępu i broni go z jednej strony od taje- 
strzega najgroźniejszego wroga dla zasady| mniczych agitatorów siejących niezgodę i 
monarchicznej, a właściwie dla 


wszech-: 
władzy państwa. h 


wzbudzających nienawiść między pojedyń- 
czemi spółecznemi warstwami, a z dru- 
Mowa tronowa wymienis szereg dzieł) giej od tych, co religii nadużywają dla mo- 
ubiegłej sesyi sejmowej a o ustawodaw-|żnowładczych celów. Większość ta Silna 
czej pracy węgierskiego sejmu wyrażaji dobrze zorganizowana umie oceniać siłę 
się z prawdziwem uznaniem. i słabe strony przeciwników, powolną jest 
I w rzeczy samej parlamentaryzm w Wę-|dla rządu, który z łona jej wyszedł, bo 
grzech świetnie się rozwinął i przynió 
dla kraju istotne korzyści. Ź małemi Środ. steści. = pas. u 
kami przed If laty rozpoczęli Węgrzy naj Z pomocą takiej większości udało się 
nowo swój byt państwowy i w tym krót-|Kolomanowi Tiszy zwalezyć potężnych an- 
kim stosunkowo czasie doszli do zdumie- |tagonistów, episkopat i duchowieństwo, mo- 
wających rezyitatów, odrodzili się bowiem |żnych magnatów, tak zwanąaopozycyę umiar- 
społecznie, ekonomicznie i politycznie. |kowaną i nieprzejednanych, socyałno-po- 
Szczególnie trzy ostatnie sesye sejmowe |lityczne i narodowe trudności. Wszystkie 
za rządów Kolomana Tiszy odznaczyły|te wpływy groziły rządowi upadkiem, ka- 
się szeregiem ważnych uchwał i ustaw. |tastrofa była nieraz prawie pewną, a jednak 
Kraje korony Sw. SZezepana doszły w | Koloman Tisza wyszedł z tej ciężkiej walki 
tym okresie czasu w oczach Europy do|zwycięzcą dzięki siinemu poparciu więk- 
znaczenia, uczyniły pod względem polity- |szości sejmowej. 
cznym i ekonomicznym ogromne postępy, | Mowa tronowa daje absolutorium sej- 
zakwił w nich przemysł i dobrobyt, kre-|mowi, wyraża najzupełniejsze zaufanie dla 
dyt wzmocnił się i utrwalił, przez co Wę-|rządów Tiszy i solidaryzuje się z poglą- 
gry wydostały się z poniżenia finansowe-| dami odpowiedzialnego ministra wypowie- 
go i zrzuciły z siebie jarzmo wielkich|dzianemi w obronie wniosku dotyczącego 
grup finansowych, którym opłacały 11%/, | wybudowania nowego gmachu dla parla- 
od zaciągniętego długu. Wzrastała też z| mentu. Zamknięcie więc trzeciej sesyi sej- 
każdym rokiem powaga parlamentu. W ża-|mowej za rządów obecnego prezesa gabi- 
dnym kraju, nawet w Anglii i Belgii, par-|netu było zwycięstwem liberalizmu i par- 
lament nie doszedł do takiego znaczenia, |lamentaryzmu, w szczególności zaś świe- 
jak w Węgrzech, Nad polityczną dysku-|tnem zwycięstwem Kolomana Tiszy. 


rzęd ən wierny jest przekonaniom więk- 


Sonetomania w Polsce 


między r. 1826— 40. 
Skreślił 
Zygmunt Lisiewicz. 


(Ciąg dalszy ) 
II. 


Idąc ślepo ża śladami Adama, poruszali — ro- 
umie gię — kwestye, które i on Poruszał, nucąc 
na tę nutę, na którą i on nucił. Mickiewicz go- 
rąco kochał swg ojczyznę , w sonetach jego 8 
liczne dowody tego, on marzył 0 powrocie do 
piej 1 wzdychgł za nią, naśladując WięC jego, 
kwilili także i oni o miłości rodzinnego kraju. 

Ilekroć stanął z nich który zdumiony obrazem. 
pięknej Natury, nie mógł się powstrzymać od 


bezmyślnego nieraz wykrzyknika pod najrozmai-|E 


tsza postacią: Poleko! ojczyzno moja, jakże ja 
tęsknię za tobą! > 

Łapsiński i Olizarowski są na tem połu nie- 
„równanymi kopistami tego rodzaju uczuć. So-: 
nety „Noc na wysokości św, Gotharda*, „Wie-, 
trzyk* i inne dziwacznie wyglądają w tej poży-. 
czanej patryotycznej szacie. 

Drugą grupę stanowią Garczyński i Kajsiewicz; 
oni unikają bezmyślnych wykrzykników i nie na- 
widząc ich. odtwarzają ehwile pamiętnej walki 
z roku 1831, w której sami brali czynny udział. 
Garczyński inistrzem w sonetach wojennych, a 
uczniem jego jest Kajstewicz, jakkolwiek gorliwie: 
się tego wypierał. 

Garczyński wykeńczył 13 somatówe odanaczają - 
cych się przepiękną lormą i gorącym, zapąłem. 


Ładny jest sonet 1, w którym poeta przeprowa- 
dza porównanie między bitwą a sądem ostate- 
cznym, a spokojny podniosłym napisany stylem 
jest sonet 4, p. t. Zwycięztwo, zdumiewa zaś 
„Ostatni kanonier“. Natarcie konnicy przypomina 
nieco „Burzę“ z sonetów krymskich. 

W sonetach Garczyńskiego czuć przedewszyst- 
kiem prawdę, widać żołnierza, który nietylko nie 
lęka się śmierci, lecz śmiało jej w oczy zagląda, 
znać w nich mistrza, który umiał słowo nagiąć 
do formy a znaczenia mu ani mocy nie ujął. 

Kajsiewiez, jak już wspomnieliśmy, jest dru- 
gim poetą patryotycznym. 

„Ja nie nucę, jak inni miłostek kłamanych 
Szatan i Bóg u mnie inszy, niż są drugich bogi 
Ja dojdę jednak szczytu i przez nowe drogi 
Wysnuję pieśń w mej piersi i uczuć nieznanych:' 


Staje już przed nami inny Muz ulubieniec. 

sc oczami czytelnika rozwinie on nie historyę 
błahych miłostek, ale nieznane, a poważne rzeczy. 
„Kajsiewiez całych 35 sonetów poświęca opiso- 
wi epizodów walki z 1881 r. Sonety te wyszły 
wu Francyl w osabnej książeczce w r. 1838, a 
więc w czasie, kiedy w sercach. emigrantów tkwi- 
ły żywo jeszcze wspomnienia z owych chwil. 
Zadanie było bardzo trudne. 

O ile iani lubili bawić się miłymi krajobraza- 
mi, ciepłem, łagodnem słońcem i w miękkich 
wylegiwać się puchach — 0 tyle nasz poeta in- 
nych pragnie rozkoszy i inną barwą kraj swój 
rodzinny opisuje: 

Mnie na kolebkę inszy ląd wybrały losy, 
Równiny smutne, gołe bagna, mętne zdroję, 
Bory cierane, szumią ponuremi głosy, 


Tak, jak dusza Litwina, tak, jak pieśni moje. | Zostaw tu ziemskie. 


stawę monarchii konstytucyjnej, wbrew|lizmu jak i wstrętnej reakcji. W 


i 
| 


jeźdźcy, szumią proporezyki, brzmi pieśń bojo- 
wa, wszystko rwie się, miota, szaleje, wali w 


Kraków, aua <4 Maja — Sobota. 


Istnieją jednak w Węgrzech prądy, które 
nie pozwalają większości sejmu węgier- 
skiego i rządowi rozwijać pożądanej dla 
pomyślności kraju czynności. Takim prą- 
dem jest ruch antisemicki. Tisza pragnął 
go pokonać za pomocą ustawy o małżeń- 
stwach mięszanych. Lecz w izbie magna- 
tów utworzyła się koalicya episkopatu z mło- 
dzieńczym sportem arystokratycznych ro- 
dzin, która odrzuciła ową ustawę. Drugim 
czynnikiem zagrażającym spokojowi jest 
prąd socyalny. Wzrasta on raczej niż ma-| 
leje, gdyż znowu izba magnacka sprzeci- 
wia się wszelkim skutecznym reformom, 
dążącym do polepszenia doli klas pracu- 
jacych. Wreszcie ta sama izba bezwzglę- 
dnem madyaryzowaniem obraża uczucia i 
aspiracye narodowe Sławian, należących 
do korony św. Szczepana i zmusza ich do 
gwałtownych środków obrony. Pomijamy 
tutaj jako mniej ważne trudności stawiane 
rządowi przez umiarkowaną opozycyę pod 
wodzą Appony'ego, tudzież przez skrajną 
nieprzejednaną lewicę z programem usta- 
wieznego skandalu. 

I na Węgrzech przeto okazało się, jak 
szkodliwą jest dla prawidłowego rozwoju 
i istotnego postępu w kraju klerykalno-feu- 
dalna opozycya — ta zmora wszelkich 
parlamentów. 

Jakkolwiek gabinet Tiszy silniejszym jest 
dziś może niż kiedykolwiek. jakkolwiek 
żaden rząd prócz Tiszy nie może liczyć 


ną trwałe istnienie, Koloman Tisza jeszcze 
nie zwałczył ostatecznie żywiołów opozy- 
cyjnych, pocieszać się jednak może zwy- 
cięstwem. gdyż opozycya składa się z naj- 
sprzeczniejszych żywiołów luźnie z sobą 
związanych, obumarłych reakcyonistów, 
feudałów, agraryjnych marzycieli, socya- 
listów i antisemickich demagogów, wresz- 
cie ambitnych kandydatów do teki mini- 
steryalnej. Przedewszyę:kiem złamać należy 
kózlicyę konserwatystów i klerykałów, a 
ku temu służy reforma izby magnatów. 
Trudne to zadanie w czasach, gdy umiar- 
kowany postęp natrafia na każdym kroku 
na przeszkody i gdy konstytucyonalizm 
walczyć musi z jednej strony z zachcian- 
kami przywrócenia nieograniczonej mo- 
narchii, a z drugiej z mniej lub więcej 
radykalnym prądem skłaniającym się do 
republiki. Jedną z tych trudności usunąć 
można za pomocą odpowiedniej reformy 
socyalnej. Wreszcie i kwestya kroacka nie 
jest załatwiona, aspiracye narodowe ludów 
sławiańskich nie zaspokojone. 

Za kilka tygodni rozpocznie się w Wę- 
grzech walka wyborcza, hasłem więc jej 
powinua być reforma izby magnatów, re- 
forma socyalna i zaspokojenie słusznych 
życzeń ludów sławiańskich. 


—ODEZE 


Pester Lloyd z powodu procesu, jaki niedawno 
ukończył się przed trybunałem państwowym w Lip- 


Zielone doliny, złotokłose łany, wzgórza rzad- 
kimi pokryte lasami, zamieniają się za dotknię- 
ciem jego ręki w ponure głębokie bagna, stra- 
szne jary, w bory gęsto podszyte. Drzewa ogoło: 
cone z liści, smutne ku niebu wyciągają konary. 
Słońce ma blask przyćmiony jakiś, albo wcale 
nie grzeje, lub pali wszystko nadmiernem gorą- 
cem. Smutno było w duszy poety, skoro Świat 
ten tak tylko pusty i jałowy się mu przedstawiał. 
tem smutniej, że nie było się komu pożalić — 
przebywa on zdala od ojczyzay. Smutek prze- 
kształea się w melancholię, a na takiem tle i 
w takich warunkach łatwo było tak malować, 
jak Kajsiewicz. 

Wrą przed nami krwawe walki, a w nich od- 
znaczają się bohaterowie jego, konie ogniste, 
wściekłe, uniesione wirem bojów, tak jak ich 


bezładzie, bo jakaś ciężka ręka zawieszona nad 
tem wsżystkiem, tłoczy i słychać tylko głos z 
góry: Daremnie! Bez nadziei! 

Wszystko to potężnieje i rośnie, z miniatur 
wychódzą olbrzymie obrazy, 8 przerażony tem 
wszystkiem słuchacz pyta: jak daleko to zajdzie. 
To już nie ludzie. 

Trzebaby na to innych jakichś istot, wyższych, 
któreby przed walką, serca dały sobie powyj- 
mować. 

Ranny. dostał się do niewoli — kona. żegna- 
jąc towarzyszy pędzonych na daleki wschód. — 
Spowiednik klęczy przed umierającym i pilnie 
dopytuje się o grzechy, bo skoro dusza z ciałem 
się rozłączy, na wieki pójdzie daleko — daleko. 


Rok 1884. 
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sku, zwraca uwagę na rozrost szpiegostwa|języku ruskim, — a mimo to pan mipisier 0- 
polityczno-wojskowego, które stało się |świecenia polecił krajowej Radzie szkolnej, ażeby 
dziś częścią składową spółczesnej sztuki rządzenia |zniewoliła gminę miasta Lwowa do 
państw europejskich. Proces lipski uchyli? zale-|natychmiastowego utworzenia szko- 
dwie rąbek tajemniczej zasłony, po za którą kryjejły ruskiej ludowej. Tak samo posiąpił so- 
się podziemne szpiegostwo instytucyj tajnych a-|bie trybunał państwowy. W obec takich posta- 
gentów, samodzielnie na własną rękę działających, | nowień władz wiedeńskich, głównie zaś w, obec 
będącej organem ministerstwa spraw zagranicznych | kategorycznego wezwania p. ministra oświecenią, 
i wojny. Angiia dała początek organizacyi tajnej| nie miała tutejsza Reprezentacya miejska innego 
policyi a Prusy pierwsze wykształciły szpiegostwo | wyjścia, jak, po przemówieniu p. Wachnianina, 
wojskowe do systemu i podniosło je do znacze- | peźnem umiarkowania i tendencyi pojednawczej, 
nia osobnej gałęzi stałej służby generalnego sztabu, |przekazać jego wniosek magistrato- 
pod niewinną nazwą Evidenzbureau lub Fvżdens-|wi do zbadania. 

führung. Za przykładem Prus rozpoczęły ten pię-| Uchwała ta, nie jest jeszęze stanowczem ząła- 
kny Geschäft wszystkie inne państwa i obecnie |twieniem sprawy. Wszakże magistrat, nim.przęd- 
wszyscy się nawzajem szpiegują systematycznie | łoży stosowne wnioski, zarządzi jak najdokładniej- 
i przyjaciele przyjaciołom wykradają tajemnice|sze badania i studya; zbierze obfity materyał sta- 
z pod pieczęci wojskowej. Same więc państwa, |tystyczny, wykazujący, ile jest dzieci, których 


wielkie mocarstwa, szerzą demoralizacyę i wytwa- 
rzają osobną klasę wyzutych z czei i wiary ludzi, 
robiących za pieniądze, co się komu podoba. Czy 
Ertel, Nachtnebeł, Vogelsang, Hentsch, 


rodzice życzą sobie nauki w języku ruskim; wy- 
każe, ile takich dzieci jest miejscowych, a ile za- 
miejscowy *h, dla których gmina nie jest obowią- 
zaną dostarczać szkoły, zastanowi się nad koszta- 


to wszystko jedno. Są to uczniowie pruskiejj mi utrzymania takiej szkoły, jednem słowem: 
szkoły nieustającego szpiegostwa, po-|zbierze materyał, którym udoła raz na zawsze 
zostającego w związku z ambasadami, które utrzy- |albo zamknąć usta tym, którzy twierdzą, że szko- 
mują za drogie pieniądze zgraję tak zwanych kon-|ła ruska we Lwowie jest niezbędnie potrzebną, 
fidentów. Nie powinien się przeto gorszyć rząd |albo też przekona nas, że szkoła taka jest isto: 
niemiecki Hentschem, bo to jego rodzpne dziecko, |tnie potrzebna. Na każdy wypadek, wszechstron- 
wychowaniee jego systemu, zwalanie zaś winy na jne zbadanie sprawy, będzie z wielkim pożytkiem, 
Polaków i posądzanie ich © organizacyę tajnej |gdyby nawet gmina miała ponieść wydatek zna- 
służby wojskowej dla wybadywania tajemnie woj-|czniejszy. Przedewszystkiem zmusimy do milcze- 
skowych jest, po prostu mówiąc, nieuczeiwością. | nia tych wichrzycieli, którzy twierdzą, że z sa- 
sady ignorujemy wszystkie żywotne kwestye ru- 
skie; już w uchwale Rady miejskiej z d. 15 bm. 
mają dowód, że takie twierdzenie nie ma żadnej 
podstawy. Następnie przekonamy sfery decydu- 
jące wiedeńskie, że nie znają naszych spraw kra- 
jowych i miejskich i zbyt porywczo wydają roz- 
kazy i postanowienia i dostarczymy tym, sferom 
materyału, którym w przyszłości przy dobrej woli 
będą mogły odpierać zarzuty pp. Kowalskich, 


Koresnondencya „Nowój Reformy” 


Lwów, 22 maja. 

—- Wniosek radnego Wachnianina eo do utwo- 
rzenia ludowej szkoły ruskiej we Lwowie, wy- 
wołał szereg krytycznych artykułów, tak w pi- , Odp 
smach tutejszych, jakoteż krakowskich. Opiera-| Kułaczkowskich i t. d 
jąc się na ustawie i na poprzednich uchwałach.| Sprawa niezwykłej dla miasta doniosłości, była 
Reprezentacyi miejskiej, a w końcu na wiadomem | wczoraj traktowaną na posiedzeniu tutejszej Rady 
postanowieniu Rady, według którego kazano dy-| miejskiej; rozbierano mianowicie kwestyę zaopa- 
rektorom i dyrektorkom szkół ludowych podczas |trzenia Lwowa w wodę do picia, zdrową i w do- 
zapisów szkolnych na początku bieżącego roku |statecznej ilości. Od wielu lat krajowa Bade zdro- 
szkolnego, pytać rodziców, w jakim języku ma|wia i miejskie władze sanitarne wykazują argu- 
być ich dzieciom udzielana nauka — które to| mentami niezbitemi, że Lwów, w stosunku do 
postanowienie, zastosowane w praktyce, jak wia- | swej ludności (110.000 mieszkańców), ma za ma- 
domo, wydało rezultat ujemny, — wykazują prze-|ło wody zdrowej do picis; obecnie. dosiarezają 
ciwniey wniosku p. Wacjhnianina,-+e- ada pó-|WOdociągi z Walki i z Pohulanki, tudzież t. z. 
stąpiła sobie niewłeściwie, przekazując jego wnio- | wodociąg Franciszkański 1416 matrów sześćcien- 
sek magistratowi do zbadania i zdania: sprawy. | nych wody na dobę, a według obliczeń potrzeba 
Argumentacye tych przeciwników, a zwłaszcza | dziennie co najmniej 7000 metrów. agośc. dla 
lwowskiego korespondenta Czasu, są bardzo|110.000 mieszkańców. Z owych 1416 metr. od- 
trafne, mimo to jednak nie należy bezwarun-| pada co najmniej 416 metr. wody nie kwajifku- 
kowo potępiać zapadłej dnia 15 bm. uchwały Ra- | jącej się do użycia. Cyfry te są najwymowniej- 
dy miejskiej; nie jest ona bowiem pozbawioną | szym dowodem istniejącego, bardzo  opłakanego 
giębszej myśli praktycznej. Od wielu lat agitato-|stanu rzeczy. Nie też dziwnego, żę dla braku 
rowie moskałofilsey, w parlamentach, na wiecacb, | wody, a dalej dla braku kanalizącgii innych.nie- 
jednem słowem: przy każdej sposobności, wy-|zbędnych urządzeń higienieznych, adrowotność 
wodzą żale na „oskorbłenyje* narodowości | we Lwowie pozostawia bardzo wiele do życzenia, 
ruskiej. Wykazujemy im wprawdzie niezbitemi|a pod względem wielkiej śmiertałności, zajmuje 
argumentami, że ich skargi i żale nie mają naj-| Lwów na kontynencie, niestety, jedno z najpierw- 
mniejszej podstawy, ale mimo to, ci, w których |szych miejsc. W 19 tygodniu rb. od 4—10 b. m. 
interesie jest podtrzymy wanie waśni domowej, utrzy- | zmarło tutaj 120 osób. o 29 osób więcej, niż 
mują wytrwale, że słuszność jest po stroni» ru-|w 18 tygodniu; dziennie umierało taty 17:1, co 
skiej. Dowodu na to. nie potrzeba szukać daleko. jua rok i 1000 mieszkanców, wynosi 54,01! 
Wszakże austryackiemu ministrowi oówiecenia|(W Krakowie, w tym samym cząsie, wynosiła 
powinny być znane stosunki panujące we łuwo- | Śmiertelność 26 na rok i 1000. mieszkańców). 
wie; powinien on` wiedzieć, że ostatni spis lu-| Sprawą wodociągów zajęło się wtejsza Towarzy- 
dności wykazał, iż we Lwowie wrsa z więźnia-| stwo politechniczne ; przedłożyło eno Badzie bar- 
mi i dzieómi nieletniemi jest tylko 4000 Rusi- | dzo obszerny memoryał, wykazujący potrzebę zs- 
nów; powinna mu być także znaną zeszłorocnna |opatrzenia miasta w większą iiość wody zdrowej, 
uchwała Rady miejskiej i praktyczny jej rezultat, | ar dalej, przedłożyło dokładny kosztorys urządze- 
a mianowicie, że do pojedyńczych klas w szko-|nią nowych wodociągów i wskazało źródła, z któ- 
łach ludowych zapisywało się co najwięcej 15|rych należałoby. sprowadzić wadę. do miasta. 
uczniów, których rodzice życzyli sobie nauki w| Wszystkie sekcye i komisye, które badały ten 


Zgrzeszyłem ojcze! Zgrzeszyłem bardzo ciężko, | (Mickiewicza) tak się zniża, że dodaje ze smu- 
wyszeptuje umierający, zgrzeszyłem , bo krzywo tkióm : | po 
przysiągłem ; obiecałem Bogu zabić dziesięciu | „Matka chce rodzić — roni, nie tworzę; ja klecę*. 
wrogów, a zabiłem ieh tylko pięciu, nie masz aś ] | 
dla mnie przebaczenia w niebie. — Grzeszniku!| Nie tylko jednak głód, nędza i strudzone ciało 
rzecze oburzony spowiednik — ale dokończyć nie | przygnębiały go, jeśli były, ale autorówi brak 
może. Słychać gęste strzały, walka gdzieś nie- | głębszego wykształcenia i oczytania, a nawet ły- 
daleko. Przed chwilą konający ułan woła: Ko-|je on W niezgodzić z gramatyką i ortogradią. 
nia, szabli, lancy! Jednego tylko żadną miarą Kajsiewiczowi od- 

Nietylko jedna zawziętość cechuje jego sonety; | mówić nie możemy, t. j. natchnienia , dla tego 
w nich zejdziesz się ze wszystkiem, eo gorzkie | więcej mu, niż innym przebaczamy. 

i złe w człowieku. Poeta miota się w nich if Dość słuszną ocenę tych sonetów znachodzi- 
mieni żółć najsłodszą przyprawą. my w kronice Rozmaitości lwowskich za rok 1883. 

W chwilach takich radby bardzo wiele powie-| Brzmi ona: 
dzieć, słowa cisną się do ust, ścieśniona zaś for-| „O wspomnianych już przez nas: Sonetach J. 
ma sonetu i zaślepiająca namiętność nie pozwa-|H. Kajsiewicza“, daje pewne pismo zagraniczne 
lają mu. Duma i pewna zarozumiałość, z jaką polskie następujące zdanie. Są to obrazki uczu- 
we wstępie występuje, maleją, a polot ducha zna-|cia, brane z okolic życia, w których mieszkała 
cznie się zniża : dusza poety, albo wyciągnione z jej głębi, wszy- 

stkie osobiste, własne, oryginalne(?) W stylu 
Dom, ojczyznę śpiewałem , wciąż badając siebie, | obozowym raczej niż szkolnym, pełno jest nie- 
Boby śmieszna miłostki nucić przy pogrzebie, | poprawności, pełno dysharmonii ,, nawet błędów 
Czuję, że z piersi silnej pieśń siinie wylata — gramatycznych „ ale wszędzie] rodzimy kruszec 
Czuję, że pieśń ta młoda przetrwa długie lata, błyszczy, choć jeszcze nie wyrobiony i nie wy- 
Bo ciało me strudzone i pracą i nędzą, polerowany. Styl Kajsiewicza, jest to pęd zry- 
Do tkania świetnych wzorów za wątłą jest przędzą, | wającego się ptaka, który zrazu świszcze skrzy- 
Bo myśl wiecznie dręczona matki zmarłej jędzą. |dłami i ćmi się w oczach, nim dosięże właści- 
wej sobie sfery i rozwinie lot bystrzejszy jeszcze. 
ale zarazem spokojniejszy dla oczu. 

Sąd to nieco łagodny, może nawet za lago- 
dny w niektórych zdaniach, sle w ogóle słu- 
(O. d. n.) 


Więc dumny ów orzeł opuszcza skrzydła, przy- 
znaje, że na teraz przynajmniej za wysoko chciał 
ai x noin illy 

hęci jego olbrzymie — wymierzyć je siży | szny. 
AAA i dla tego tak się zawiódi i naślado- 
wnictwa uniknąć nie zdołał, jak wskazują sone- 
ty: Ułan, Bitwa i inne. 
Kajsiewicz wreszcie pisząc sonet do A. M. 


an a 
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nem naokoło miejscu. Jak zaś władza budowni- 
cza postąpi — zobaczymy. Mogłaby i policya była 
nauczyć się niejednego, np. jak nie dopuszczać 
nagromadzenia się «umów i powozów w wszyst- 
kich ciasnych ulieach i na szerokich bulwarach 
tuż w pobliżu i w dalekim nawet promieniu od 
miejsca pożaru, zamiast sama zatrzymywać Spie- 
szących swoją drogą wcale w inną stronę przecho- 
dniów i pomnażać tłumy gawiedzi; ale policya 
złożyła już nieraz dowody, że pojmuje zadanie 


memoryał, skceptowały bez zmiany wyłuszezone 
w nim zdania i wnioski, a Rada, wysłuchawszy 
całego przedłożenia, uchwaliła jednomyślnie, że 
w jak najkrótszym czasie należy przystąpić do 
zrealizowania projektu, przedłożonego przez Tow. 
politechniezne. W tym celu uchwaliła Rada na 
r. b. wyasygnować kwotę 5000 złr. na przed- 
wstępne studya, które mają być zarządzone na- 
tychmiast w Biłohorszezy, gdzie geologowie i te- 
chnicy fachowi spodziewają się znaleźć bardzo 
obfite źródła dobrej wody. Źródła te mogłyby 
na dobę dostarczać 10—14 tysięcy metr. sześć. 
zdrowej wody do picia. Urządzenie wodociągów, 
rozprowadzających wodę po wszystkich domach, 
(jak ap. w Wiedniu) kosztowałoby 900.000 złr. 

"pizki = łaby się, że jest praktyczuiejsza; gdy bowiem pu- 

Wiedeń, 22 maja. 

(=) Se transit gloria!.. Nigdy jeszcze w Wie- 
dniu nie było tak burzliwego zebrania przedwy- 
borczego, jak oneydajsze w śródmieściu, na któ- 
rem p. Kopp złożywszy niedawno mandat po- 
selski szóstego cyrkułu, a nie mając widoków od- 
zyskać go tam, chciał wystąpić jako kandydat do 
krzesła po zmarłym Kurandzie. Pan Kopp w r. 
1879 i 1880 wystąpił jako organizator parteita- 
gow agitacyjnych, z których ,wykłuł się deutsch- 
nationalism; on też sianął na czele tego nowego 
w Austryi stronnictwa i oddawał się propagan- 
dzie tej z taką żarliwością, że jako adwokat prze- 
ją} rzecznictwo wszystkich publicznych i osobi- 
stych apraw stronnietwa swego, gdy te aż przed 
sądy się dostawały. W karyerze przywódzcy nie- 
jeden tryumf odniósł. Zznajwiększą lubością pe- 
wnie owe parteitagi wspominać będzie, na któ- 
rych zgotowywano jego osobie i jego idei deutsch- 
nationalnej szumne owacye, w których urządza- 
niu zwolennicy jego tak mało troszczyli się o przy- 
zwolenie osób obojętnych, lub nawet inaczej my- 
ślącyeh, że czy kto chciał, czy nie chciał, cho- 
eiażby nawet stanowczo był protestował, musiał 
znosić ograniczenie praw domowych, zwłaszcza, 
gdy policya nie śmiała wkraczać przeciw butnym 
aranżerom. Tryumfował także przed sądami a je- 
den z tych tryumfów, największy ale i najsmu- 
tniejszy, mamy jeszcze w świeżej pamięci; było 
to uwolnienie p. Reschauera od winy i kary w pro- 
cesie, którego osią było przekupstwo Deutsche 
Ztg. z funduszów „tranśwersalnych* bar. Schwar- 
za. Rzeczywiście wiele tu poszło à trawers. Nie 
będziemy mówili o werdykacie wiedeńskiego są- 
du przysięgłych; ale à travers poszły pieniądze, 
o których parlamentarna komisya śledcza, jak 
wiemy od jedńago z jej członków, nie Pola- 
ka, nabrała przekonania, iż w części przynaj- 
mniej należały się słusznie p. Kamińskiemu, a 
wątpliwą tylko jest rzeczą, czy pretensya jego 
(625,000 zł.) nie była zbyt wygórowana, czy nie 
stanowiła tak zwanej laesio ultra dimidium; a 
dalej à travers poszło szlachetne oburzenie p. 
Koppa, z którego wypłynął wniosek o ustanowie- 
nie owej parlamentarnej komisji śledczej; à tra- 
vers poszedł mandat poselski p. Reschauera i na- 
koniec & travers poszło onegdajsze zebranie przed- 
wyborcze, na którem wypominano p. Koppowi 
obronę tranawersalnych interesów p. Reschauera 
i Deutsche Ztg. Zebranie po ogromnej burzy roz- 
biło się; p. Kopp wypowiedział na niem trzy 
słówka, do oświadczenia się z kandydaturą swą 
wcale nie doszedł, zakrzyczano go i musiał co- 
fnąć się z mównicy. Nie wątpimy mimo to, że 
dnia 26 b. mu. p. Kopp będzie wybrany; sami 
przeciwnicy jego zapowiedzieli, że powstrzymają 
się od głosowania, bo chwilowo są jeszcze za 
słabi, że atoli w powszechnych wyborach pono- 
wnych w roku przyszłym p. Kopp będzie musiał 
ustąpić bar. Walterskirchenowi, którego właśnie 
Kopp i koppiści wygryźli z Izby poselskiej. 

W. ál. Źtg., jak z telegrafu już wiadomo, o- 
trzymała od rzeczywistego Polaka odpowiedź na 
artykuł swoich „Polaków“ redakcyjnych o Kra- 
szewskiego sprawie; zdwoiła jednak oburzenie, 
jakie wywułały dwa artykuły pierwsze, zamiesz- 
czając ię odpowiedź nie w części redakcyjnej, 
lecz w części płataych reklam dla lekarstw cudo- 
wnych. Bardo luńny stosunek, jaki W. Al. 
Zg utrzymywała z aferami polskiemi, oddawna 
już ustał; pośrednie poparcie, a raczej tylko pe- 
waa wagiędność, którą nasi posłowie dzienniko- 
wi temu okazywali, trwała jeszcze, choć w co- 
raz mniejszym stopniu, do ostatnich czasów ; od 
dni ostatnich , szczególniej od wczorajszego de- 
spektu, z jakim W. Al. Ztg. postąpiła sobie z 
bardzo umiarkowaną odpowiedzią polską, ustało 
jui wszyatko. Wcale inaczej wzięła się w spra- 
wie Kraszewskiego Sonn- u. Montags Zig., któ- 
ra nigdy przecież na polouomanią nie chorowała. 
Dzisiejszy artykuł tego pisma jest tak wyborny, 
że wart powtórzenia we wszystkich dziennikach 
naszych. 

Zbogacony o ruinę teatru Wiedeń nie może 
niestety wyzyskać tego wydarzenia. W zgliszczach 
nie ma ani jednei kostki ludzkiej, więc też tru- 
dno urządzić taką żebraninę międzynarodową, jak 
z powodu pożaru Bingiheatru, która z tych sie- 
rót po ofiarach katastrofy, które dożyją pełnole- 
tności, porobi baronów finansowych. Żeby zaś 
wyzyskać pożar Stadtiheatru w duchu pouczenia 
sig doświadczeniem, nie wiemy jeszcze, czy Wie- 
deń na to się zdobędzie. Wszakże założyciele po- 
gorzaiego świeżo teatru już chcą odbndować go 
w tem samem miejscu, t. j. jako narożny dom, 
przytykający tuż do innych domów, chociaż do- 
świadczenie nauczyło, że wskutek niebezpieczeń- 
stwa budynków sąsiednich trzeba było skierować 
część pracy straży pożarnych ku tymże budyn- 
kom, czyli rozproszyć siły ratunkowe, które ina- 
czej mogłyby były skoncentrować swą działalność 
na sam teatr i prawdopodobnie skuteczniej ope- 
rować. Bezpośrednie sąsiedztwo innych domów, 
chociażby nie były w niebezpieczeństwie, stano- 
wi już wielką przeszkodę dla operacyj straży po- 
żarnej, a przeszkoda taka mogłaby była znów ko- 
sztować życie setek osób, gdyby pożar nieco pó- 
śmiej był wybuchł, o zmroku, gdy z wieży św. 
Szczepana strażnik nie byłby mógł widzieć dy- 
mu złowrogiego. Pożar był bardzo rychło awizo- 
wany, zanim jeszcze z dozorców teatru ktokol- 
wiek złego się domyśliwał; pożar był za dnia; 
straży pożarnych stanęło w bardzo krótkim cza 
sie około trzydziesta na miejseu, a jednak teatr 
spłonął ; cóżby to było podczas przedstawienia! 

tem wszystkiem dzienniki tutejsze z niektóre- 
mi wyjątkami są 28 wygodą griinderów, a to 
wbrew przepiaowi wydanemu po pożarze Ring- 
thoatru, że budynki takie powinny stać na wol- 


część. 


W sprawie Kraszewskiego. 


Dotychczas pomimo starań, Kraszewski nie o- 


Koenigstein, iecz w pruskiej. w Magdeburgu. — 


wat publiczności. Posłane do więzienia potrawy 
i wino zostały przez władze napowrót odesłane. 


skawienie Kraszewskiego. Zachodzi różnica zdań, 


cesarza Wilhelma, czy do króla saskiego. W przed- 
miocie tym pisze wychodząca w Warszawie Ga- 
zeta Polska: „Dochodzą nas wieśc', że Krasze- 
wski ma zamiar podać się do łaski i że Koło 
polskie w Berlinie z taką samą prośhą do tronu 
wystąpić zamierza. Nie myślimy z tego kroku 
czynić zarzutu nieszczęśliwemu starcowi, gdyby 
się ten krok miał sprawdzić ; pojmujemy bowiem 
dobrze, że w tym wieku, przy takim stanie zdro- 
wia inaczej się znosi ołbrzymie gromy, niż w nor- 
malnych warunkach. Co się nas jednak tyczy, to 
wyrok skazujący Kraszewskiego uważać będziemy 
tylko za jeden moment polityki kierowanej zasa- 


niezmiernie upakarzające odwoływanie się do — 
takiej łaski*. 


le nie ma być pomyślnym; wzywano do niego 
lekarza i pozwolono na przeniesianie łóżka z po- 
ścielą z; hotelu. 


Kraszewskiego wspólnie z Hentschem obliczono 


nia go do twierdzy. Koszta procesu, ze względu 
iż Hentsch nie nie posiada, Kraszewski sam po- 
niesie. 

Z Berlina Kur. Codzsien. telegraficznie dono- 
szą, że kwestya ułaskawienia sędziwego pisarza 
ma wielkie widoki powodzenia. Sprawa przedsta- 
wioną została do opinii prawników korony, któ- 
rzy po rozstrzygnięciu okoliczności na pytanie: 
czy ułaskawie jest możliwe, dali odpowiedź twier- 
dzącą. Decyzyi cesarza Wilhelma spodziewają 
się wkrótce. 

W Lipsku wyszła broszura: „Der Landesver- 
rathprozes gegen den Dr. phil. J. I. Kraszewski 
etc., z portretem Kraszewskiego i krótkim życio- 
rysem. Jest to odbitka z Leipsiyer-Gerichts Zei- 


Dzienniki lipskie w skutek ogromnego zainte- 
resowania się mieszkańców wyrokiem, plukatami 
obwieszczały go po wszystkich rogach utie. Sn- 
rowość nadprokuratora Saeckendorfa wzel. dem 
Kraszewskiego, wywołuje powszechne oburzenie 
Niemców. 


Rada państwa. 


W Izbie poselskiej toczyła się dnia 20 b. m. 
rozprawa nad przymusowemi książecz- 
kami robotników. P. Jax wystąpił przeciw 
temu ciężkiemu dla robotnikówe przepisowi VI 
działu ustawy przemysłowej lecz nie żądał opu- 
szezenia odpowiedniego paragrafu, zapewnie z po- 
wodu, iż nie spodziewał się dostatecznego popar- 
cia. Przedstawiciel drobnego przemysłu Löb- 
lich wspomniał wprawdzie, iż robotnicy znie- 
nawidzili taki przymus, eo jednak nie przeszka- 
dzało polemizować mu z przepisem, który miał 
zapobiedz zamieszczeniu w książeczce niekorzy- 
stnych dla robotników świadectw. Jedyną zdoby- 
czą debaty było uwolnienie książeczek robotni- 
czych od stempla. Zresztą utrzymały się drakoń- 
skie przepisy wniosku komisyi. Nowela robotni- 
cza ułożona pod wpływem policyjno-biurokraty- 
cznego ducha nie zadowolni więc robotników, 
gdyż przymusowe książeczki ograniczają wolność 
przenoszenia się z miejsca na miejsce i w wielu 
razach swobodę koalicyi. 


Dnia 21 b. m. odbyła się ciekawa debata Iz- 
by poselskiej nad szóstym rozdziałem ustawy 
przemysłowej a zwłaszcza nad zaprowadzeniem 
t.z. normalnego dnia pracy (Normal- 
arbeiistag. Jestto jedyny nowy i ważny punkt 
w tym projekcie, który zresztą formułuje tylko 
dawne luźne przepisy i zwyczaje a w nowych 
przepisach nosi wyraźne piętno pewnej humuni- 
tarności i chrystyanizmu. Tymczasem tylko $ 
96 ustawa o normalnym dniu pracy nosi na so- 
bie pewną cechę zasad socyalistycznych. To też 
przemysłowcy użalają się, że nadto tciinie socy- 
alizmem, robotnicy zaś, że za mało ich położe- 
nie uwzględnia. 


swe odwrotnie, t. j. tamuje komunikacyę, zamiast 
utrzymywać ją wolną, czyli zatrzymuje przecho- 
dniów i stawać im każe, zamiast owszem niko- 
mu stać nie pozwolić i każdemu spiesznym kro- 
kiem poza szpalerem przejść nakazać. Niechżeby 
policya raz spróbowała tej metody, a przekona- 


bliczność będzie wiedziała, że stać bezwarunkowo 
niewolno, nie zgromadzi się jej ani dziesiąta 


a 0,0 


trzymał uwolnienia dla uregulowania swoich in- 
teresów i zamkniętym jest w areszcie cywilnym 
(Grefangenanstalt) w Lipsku. Nadprokurator żąda 
ażeby Kraszewski jako więzień polityczny pań- 
stwowy, odsiadywał karę nie w saskiej twierdzy 


Kraszewski ze względu na klimat a być może i 
na obejście, które od Saksończyków może być 
względniejszem wolałby Koenigstein. Wcale nie 
świetny obrońca jego dr. Saul wyjechał do Ber- 
lina dła poczynienia siarań o prowizoryczne u- 
wolnienie swojego klijenta, a względnie o ułaska- 
wienia zupełne. Postępowanie z uwięzionym jest 
przedmiotem niezadowolenia najobojętniejszej na- 


Decyzya lekarzy rządowych, iż zdrowiu więźnia 
nie grozi żadne niebezpieczeństwo, wpłynęła na 
odrzucenie prośby o czasowe pozostawienie go na 
wolnej stonie. Dzienniki donoszą, że Koło pol- 
skie w Berlinie zamierza wystąpić z prośbą o uła- 


do kogo mianowicie wnosić należy prośbę, do 


dą: „pro justitia stat eusis*, i uważalibyśmy za 


Z Lipska telegrafują do Kuryera Warszawskiego 
że Kraszewski zrzekł się podania do 
łaski cesarskiej. — Stan jego zdrowia wca- 


Obecny pobyt w więzieniu ma 
być zaliezonymm na termin Kary. Koszta procesu 


na 10.0000 marek; kaucya złożona przez Kra- 
szewskiego zostania wydaną z chwilą przewiezie- 


ʻa zwłaszcza jeden jej ustęp żywe budzi w Niem- 


NOWA REFORMA. 


W debacie tej zabierali głos różni posłowie i 
najsprzeczniejsze wypowiedzieli przekonania. 

P. Ohlumecky uważał za konieczne w i- 
mieniu zjednoczonej zastrzedz się przeciw posą- 
dzeniu, jakoby lewica zgadzając się na zaprowa- 
dzenie normalnego dnia pracy, popierać chciała 
socyalistyezne tendencye. A jednak zastrzeżenie 
to było prostem frazesem, gdyż lewica reprezen- 
tująca kapitalizm, pod tym tylko warunkiem zgo- 
dziła się na normalny dzień pracy, iż w y- 
jątek dwunasto-godzinnej pracy stanie się po- 
wszechną normą. To też p. Chlumecky żądał u- 
łatwień w dozwoleniu godzin dodatkowych (Ueber- 
stunden) i wyjątkowych przepisów na przeciąg 
trzech lat a nie na rok, jak rząd proponował. 
Takiemi punktami najłatwiej można obejść nor- 
malne termina. 

W dalszym ciągu obrad przemawiał „nasz* 
poseł dr. Bloch z Florisdorfu, za ustanowie- 
niem normalnego dnia, powołując się naturalnie 
na biblią, która już trwanie pracy ogranicza. 

Matscheko sądzi, że takie ograniczenie bę- 
dzie dla pilnych robotników nieprzyjemne i przy- 
tacza, iż w Szwajcaryi często sami robotnicy cheg 
dłużej pracować (7). 

Biliński modyfikuje wnioski Chlumeckiego 
i żąda, aby dozwolenie przedłużenia godzin pra- 
cy (Ueberstunden) tylko na rok jeden było ogra- 
niczone. > 

Pan minister Pino gabrał wprawdzie głos i 
mówił dość długo, jednak ani za jednym, ani za 
drugim nie oświadczył się wnioskiem. 

Co więcej sp'awa ta wywołała pewne rozlu- 
źnienie w szykach prywicy. Obaj do czeskiego 
klubu należący posłowie Adamek (za) i Ja- 
lin (przeciw), wręcz przeciwne wygłosili po- 
glądy. IĘ 

Po krótkiem przemówieniu Oelza, który ze 
stanowiska humanitaryzmu za dniem norinalnym 
przemawiał, zamknięto dyskusyę, poczem prze- 
mawiali mówcy generalni Go mpre z (przeciw) 
a Biliński (za) oraz sprawozdawca — poczem 
przystąpiono do głosowania. 

Za ustępem 1 $ 98 (że dzień pracy normalny 
ma trwać 11 godzin) podniosła się cała Izba — 
przyjęto też poprawkę Chlumeckie- 
go większością trzech głosów. (148 
przeciw 140). 

Za poprawkami temi głosowali oprócz lewicy, 
klub Coroniniego i Lienbacher. 

W ten sposób rząd i prawica poniosły małą 
porażkę. 


Nadzwyczajna przychylność, jakiej książę 
Wilhelm, syn pastępcy tronu niemieckiego, 
doznaje w Rosyi, uzasadnia przypuszczenie, iż 
między Rosyą a Niemcami toczą się jakieś szcze- 
gółowe układy. Zachodzi pytanie, czy nie grozi 
to czem niemiecko-austryackiemu przymierzu. U- 
rzędowe pisma niemieckie jednak zapewniają, Że 
zbliżenie się do Rosyi w niczem nie ochłodzi nie- 
mieckich stosunków z Austryą. Jedno tylko jest 
pewne, a mianowicie, że na tem zbliżeniu Rosya 
pod względem finansowym zyskuje — a mając 
zapewniony spokój, bezpiecznie może urzeczywi- 
stnić swe azyatyckie plany. Pod tym względem 
pierwszem zadan'em jest utrwalenie granicy per- 
sko-rosyjskiej. To utrwalenie rozumieć należy jako 
posunięcie naprzód słupów granicznych, stojących 
obecnie na grzbiecie gór Gulistanu. Powodu do 
tego utrwalenia dostarczy argument, iż Persowie 
bronią Turkomanom wody, potrzebnej do uprawy 
roli. Rosya nigdy nie była w kłopocie, gdy tylko 
idzie o znalezienie pozorów dla polityki zaborczej. 


rewicza następcy tronu i zawiadamia o 


manie, iż na tronie rosyjskim jest to za mało. 
chorobliwości i umysłowego rozstroju. 


jew, rowolucyonista rosyjski, zabójca Sudejdina, 


obecnie w Ameryce“. 


Wiesbaden. 
Berlinie. 


nie nowo zebranej Izby franeuskiej. 


| Przegląd polityczny. 


ło długie i wyczerpujące. Umawiało stosunki 
przedwojenne, samą ekspedycyę i szczęśliwe jej 
zakończenie. 


Kraków, 22 maja. 


Kuryer Lwowski słusznie twierdzi, iż uniwer- 
sytet w Czerniowcach nie może istnieć jako 
niemiecki, ponieważ ludność Bukowiny nie 
jest niemiecką lecz ruską i rumuńską. Uniwersy- 
tet wtedy zakwitnąć może jeżeli zaprowadzone 
zostaną wykłady w języku ruskim i rumuńskim. 

Rozprawa szczegółowa o VI. dziale ustawy prze- 
mysłowej nadspodziewanie szybko postępuje, więc 
Rada państwa ukończy jutro zapewne swoje 
czynności. Dziś i w sobotę będą przedmiotem 
rozpraw wnioski kolejowe. 

Klub czeski mianował d. 21 b. m. kandydatów 
na członków delegacji. Ponieważ hr. Heuryk Clam, 
Zeithammer i Trojan zrzekli się kandydatury, 
wybrano przeto dra Riegera, Kinsky'ego, Deyma, 
dra Mattusza, Dostala, Hlavkę, Ireczka, Adamka, 
a z Moraw Sroma i Meznika, jako zastępców zaś 
Henryka Clama i Schindlera. 


przyszłość. 


lionów fr. na pokrycie kosztów wyprawy tonkiń- 


ekspedycyę do Madagaskaru. 


skiego. Prezydent Ferry przyjął interpelacyę, i 


Na doniesienie Germanii, iż papież postawił r | 
nazuaczył rozprawy nad nią z porządku na na- 


za warunek przyjęcia dymisyi kard. Ledócho w- 
skiego, aby jego następca na stolicy arcybisku- 
piej był jednym z mężów wysoko położonych i 
aby przeprowadzono rewizyę ustawy 0 wykształ- 
ceniu księży — odpowiada Nordd. Allg. Zty., 
że papież w rozmowie z Sehlózerem tej kwestyi 
wcałe nie poruszył. Organ kanelerski konstatuje, 
że w Watykanie zimne teraz dla Prus panuje 
usposobienie, jednak przypisuje to podszeptom 
Jezuitów, którzy mu fałszywe dają relacye o wnio- 
skach i przemówieniach pruskich mężów stanu 
np. Gosslera. Zresztą wielki też nacisk wy- 
wiera żywioł polski. Nie papież, zdaniem Nord- 
deutseherki, lecz rząd wyszydzany jest za swój 
powrót do Canossy, co vo jednak od dalszych 
usiłowań pojednawczych nie wstrzyma. Germania 
donosi jednak z Rzymu, że papież wyrzekł się 
przyjęcia rezygnacyi prymasa Ledochowskie 
go właśnie z powodu oporu rządu pruskiego 
w sprawie wychowania księży. 

Z różnych stron podnoszą się w Niemczech 
głosy, zdradzające domysły, że parlament 
niemiecki nie zakończy żywota swego w spo- 
sób normalny, ale bądź co bądź, do rozwiązania 
go przyjdzie. Kóln. Ztng. jednak uważa pogło- 
skę tę za nieuzasadnioną. i 

Mowa Benningsena, którą wygłosił na 
zgromadzeniu narodowo»liberalnych w Berlinie, 


jeszcze głos Brisso h przewodniczący Izby i ofia- 
rując się na tłumacza powszechnego usposobiania, 
zaprojektował wyrażenie wojskom  tonkińskim 
szczerej od narodu sympatyi. Słowa te przyjęto 
z oznakami prawdziwego entuzyszmu — poczem 
posiedzenie zamknięto. Najbliższe w piątek. 

Po socyslistyczuem saobotniem zgromadzeniu 
które pomimo zakazu poliecyi na cześć Lie b- 
knechta w „Avenue de Gobelins* odbyło się, 
przyszło do skatku we wtorek drugie na ulicy 


czali się Lafarque i Guesdo. 


ostrzeżenie, aby dłużej w Paryżu nie przebywał. 


Na poniedziałkowem posiedzeniu 


w kwestyi konferencyi. Charakterystycznym ustę- 
pom mowy jego było stanowcze oświadczenie, że 
rząd nie może odstąpić od zasady, na której pro- 
jekt konferencyi zbudowano. Wprawdzie Francya 
uzyskawszy wyjaśnienia względem położenia An- 
glii w Egipcie, żąda biiższego porozumienia się 
przed ostatecznem naznaczeniem programu kon- 
ferencyi. Brytyjski rząd nie usuwa się też od za- 
dośćuczynienia temu Życzeniu sąsiadki, owszem, 
powiada dalej premier, ułatwi mu to naradę 
z innemi mocarstwami i przyspieszy chwilę przed- 
łożenia odnośnych uchwał reprezentacyi narodu. 

Ostatniej niedzieli odbył się w Birkenheed wiel- 
ki irlandzki meeting, w którym wzięło 
udział także wielu z notorycznych irlandzkich po- 
słów. Mr. Biggar przemawiał w imieniu stron- 
nictwa irlandzkiego w parlamencie angielskim, 
i oświadczył, że partya ta postanowiła bez wzglę- 
du na całość zjednoczonego królestwa swojego 
narodu Sprawy z własnego punktu widzenia roz- 
patrywać. Ponieważ udowodnionem jest, że Ir- 
landys jedynie na drodze silnej presyi niektóre 
ustępstwa uzyskać może, przeto też nie zawaha 
się ona przed odmówieniem wszelkiej łaski swo- 
im przeciwnikom, podobnie jak i jej nie kazano 
się żadnej łaski spodziewać. Jeszcze dalej posu- 
nął się w groźbach swych O Kenny, gdy oznaj- 
mił, że ci z parlamentarnych przedstawicieli na- 
rodu, którzy swą ojczyznę dla rządn angielskie- 
go zdradzają, muszą być siłą z zajmowanych ław 
usuniętymi; jako takich wymienił on Stanley'a 
(z Oldham), Slagg'a (z Manchester), Hopwood'a 
(z Stockport) i Smitha, którego nazywają „podle 
uniżającym się obłudnikiem i zdrajcą Irlandczy- 


czech zajęcie i niemało wywołuje różnorodnych 
komentarzy, W zmiankowanym ustępie zaznaczył 
mowcea, że zadaniem partyi, której jest przywód- 
cą, jest obecnie oswojenie Niemców z myślą wię- 
kszej samodzielności, na wypadek, gdy zabraknie 
im kiedyś mężów, sterujących dziś nawą pań- 
stwową, aczkolwiek silnych lecz stojących nad 
grobem. Mowa tu o cesarzu Wilhelmie, Bismar- 
ku i Moltke. Cała prasa zainteresowała się tym 
śmiałym zwrotem i po swojemu go objaśnia. Pod- 
czas gdy Nordd. Alg. Zing. wyraża się 0 zgro- 
madzeniu z umiarkowanem zadowoleniem, żarzu- 
ca mu Neue Preuss. Zing. wielkie podobieństwo 
do zgromadzenia „liberałów * w Augsburgu i na- 
zywa wszystkie mowy i postanowienia tegoż bar- 
dzo blademi. Między innemi mówi n. p.: „Nie 
była tam wcale żadna z konkretnych kwestyj na- 
leżycie poruszoną. Zamiaru zaś swego, tj. prze- 
ciągnięcia na swoją stronę przyszłych wyborców, 
nie osiągnęli inicystorowie tegoż zebrania, bo nie 
postawili im problematu takiego, któryby zdolnym 
był unieść ich za sobą." 

Germania znów, jako organ centrum, wyraża 
się z lekceważeniem 0 całej działalności tego 
zgromadzenia, z tego jednak przebija obawa, aby 
nie przysało do bliższego porozumienia się mię- 
dzy rządem a partyą liberałną, coby znów za- 
chwiało zapewne parlamentarne stanowisko cen- 


Manifest carski ogłasza pełnoletność ca- 


złożonej przez niego przysiędze na wierność tro- 
nowi i ojczyźnie. Z okazyi uroczystości pełnolecia 
następcy Mosk. Wiedom. szydzą z rosyjskiego 
poety, który wypowiedział słowa: iż na tronie 
należy być człowiekiem — i wypowiadają mnie- 


Majaczenia Katkowa w całem spółczesnem dzien- 
nikarstwie nie mają sobie równych pod względem 


Wychodzący w Petersburgu Grażdanin organ 
księcia Meszczerskiego donosi, że słynny D ega- 


znajduje się w Ameryce. Tym razem wiadomość 
ma wszelkie pozory prawdopobieństwa. Ciekawem 
jest, że organ ten pisze o Degajewie w tych stu- 
wach: „Degajew, skazany przez sąd parysko-ge- 
newskich anarchistów na wieczne wygnanie z gra- 
nic Europy (?) za pierwszą zdradę i obdarowany 
życiem za zamordowanie Sudejkina znajduje się 


Carowa rosyjska wraz z wnukiem cesa- 
rza niemieckiego, który bawił w Petersburgu 
podczas ostatnich uroczystości, wyjechać ma-do 
Cesarz Wilhelm powita carową w 


Dnia 20 b. m. odbyło się pierwsze posiedze- 
Roz- 
| prawy zagaił prezydent ministrów Ferry odczy- 
taniem ministeryaliego wyjaśnienia, wskazujące- 
go na korzyści, jakie spływają na Francyę z za- 
wartego z Chinami pokoju. Sprawozdanie to by- 


Wreszcie minister temi słowy Z8- 
mknął przemówienie: „Z całem zaufaniem poda- 
jemy do wiadomości wysokiej Izby i całego kra- 
ju rezultat naszych zabiegów. Sądzimy, że Fran- 
cya poczyta sobie to za zaszczyt, że nie wyzy- 
skała do ostatecznych granie wawrzynów orężem 
zdobytych. Cała Europa uznać jest przymuszoną, 
nasze wysoko posunięte umiarkowanie, a ta oko- 
lieżność posłużyć nam może jedynie do jak naj- 
lepszego rozwiązania obecnych naszych stosun- 
ków, a zapewnienia nam zupełnego spokoju na 


Następnie przediożył minister marynarki wnio- 
sók dotyczący przyzwolenia na kredyt 38*/, mi- 


skiej, a przeszło 6 milionów na projektowaną 


Deputowany Soubeyran chciał interpelo- 
wać rząd względem umorzenia długu tuuetań- 


stępnem posiedzeniu — tymezasowem zaś zabrał 


„ds Temple“ — a w nim wzięło udział oko- 
ło 200 rewolucyonistów, między nimi zaś odzna- 


Na innem znów prywatnem zebraniu wzbro- 
niono wstępu urzędnikom policy! — którzy dy- 
skreinie do drzwi kołatali. Liebknecht wyjechał 
zaraz nazajatrz do Zürichu, gdyż dostał podobno 


angiel- 
skiej Izby gmin odpowiedział Gladstone 
na intrepelacyę sir Walter Bartelleta, w 


Kraków 24 Maja 1884. 


ków z Liverpool*. Tego rodzaju rezolucya zgro- 


madzeni przyjęli. 


O wyprawie do Chartum pisze Pall. 
Mall Gaz, że będzie ona dopiero z początkiem 
jesieni na pewno przedsięwziętą — wcześniej zaś 
jedynie w tym razie, gdyby Mahdi zupełnie Goi- 
dona zniósł i wojska jego rozprószył. W każ- 
dym wypadku — powiada dziennik — ekspedy- 
cya będzie spóźnioną. Nie uratuje załogi, której 
bezpieczeństwu z każdą chwilą nowe zagrażają 
siły a wątpliwem jest, czy zdoła przeszkodzić u- 
pojonemu zwycięzcy w tryumfalnym pochodzie 
ku Kairowi. 


—_ O 
Sprawy gmin i powiatów. 


Bochnia 21 maja. 


Wybór Wydziału powiatowego bocheńskiego 
nastąpił już dzisiaj pod przewodnictwem ks. ka- 
nonika Wincentego Wąsikiewicza. 

Nowo wybrani członkowie Rady otrzymali 
przed zebraniem się odpowiedź telegraficzną od 
p. Atanazego Benoego, deputowanego do Ra- 
dy państwa, że zaproponowanego uiu wyboru na 
prezesa Rady powiatowej w Bochni przyjąć uie 
może i stanowczo nie przyjmuje. Odpowiedź ta 
spowodowała, że dotychczasowego prezesa pana 
Anastazego Meysnera, wybrano jednogłośnie 
marszałkiem. 

Zastępcą prezesa wybrany został ponownie ck. 
notaryusz p. Konstanty Ramult, który jednak 
niemożliwość przyjęcia wyboru usprawiedliwił. — 
Z tego powodu wynurzył przewodniczący w imie- 
niu własnem i zgromadzonych ubolewanie, pod- 
niósł w serdecznych słowach działalność dodatnią 
ustępującego, jako dotyehczasowego wiceprezesa 
Rady i wezwał zgromadzonych, aby uznanie swe 
przez powstanie stwierdzili, eo też nastąpiło, po- 
czem przystąpiono do ponownego głosowania. — 
Większeścią dwóch głosów wybrany został wice- 
prezesem p. Zdzisław Włodek, resztę głosów 
otrzymał p. Władysław Struszkiewiez. 

Członkami Wydziału wybrani zostali: z posia- 
dłości mniejszych p. Jan Orzechowski, za- 
stępcą p. Jan Stokłosa; z kuryi miast p. dr. 
Józef Try bulec, zastępcą p. Antoni Brandt; 
z większych posiadłości p. Gustaw Kaden, za- 
stępeą p. Wojciech Chrzanowski; z całej 
Rady ks. Wincenty Wąsikiewicez i p. Win- 
centy Lasko, zastępcami dr. Antoni Sera- 
fiński i p.Szymon Ciszczkiewiez. 

Nareszcie wybrano jednogłośnie delegatem do 
Rady szkolnej okręgowej ks. kanonika Win- 
centego Wąsikiewicza. 

Żałować tylko wypada, że znany z gorliwości 
obywatelskiej i sprężystości, posał na sejm kra- 
jowy, pan Władysław Struszkiewiez, nie 
wszedł do składu Wydziału powiatowego, lecz 
po części usprawiedliwiają to przyjęte już przez 
niego liczne obowiązki publiczne. 
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Sprawy miejskie. 


Pierwsze posiedzenie komitetu przedwy- 
borczego do Rady miejskiej, odbyło się 
w dniu 21 b. m. przy mader licznym udziale 
członków. Zagaił je Prezes dr. Majer, wzywając 
zgromadzonych do ukoustytuowania komitetu 
przez wybór przewodniczącego i sekretarzy. Prze? 
aklamacyę uproszono na przewodniczącego pre- 
zesa Majera, który długo opierał się przyjęciu 
tego obowiązku obywatelskiego ze względu na swe 
zdrowie i inne ważne obowiązki publiczne, 60 
uznając zgromadzenie dodało mu do pomocy za- 
stępcę w osobie dyrektora H. Kieszkowskiego. 
Na sekretarzy powołano pp.: Józefa Mrazka i dra 
S. Domańskiego. Po takiem ukonstytwowsniu się 
komitetu prof. dr. Bobrzyński przedstawił i umo- 
tywował wniosek następujący: „Komitet wybiera 
podkomitet złożony z pięciu osób i porucza mu 
przedłożenie wniosków odnoszących się do wska- 
zania kandydatów na wakujące miejska w Rudzie 
miejskiej. 

Zaleca się podkomitetowi, ażeby wskazał koła, 
do których proponuje kandydatów. 

Wszelkie zgłoszenia kandydatur mają nastąpić 
na ręce podkomitetu. * 

Wni.sek ten dał powód do długiej i ożywionej 
dyskusyi, w której przemawiali pp.: dr War- 
szauer, Chęciński, Mrazek, Kornecki, Kieszkowski, 
Mendelsburg, Friedlein. Słęk, dr. Styczań, dr. 
Rydel i sam wnioskodawca. Wszyscy zgadzali się 
w zasadzie z myślą profesora Bobrzyńskiego, lecz 
niektórzy z nich nie uważając jej za praktyczną, 
podawali inne sposoby do wybrania kandydatów 
do krzeseł radzieckich. Przy głosowaniu utrzymał 
się bez zmiany wniosek profesora Bobrzyńskiego 
wszystkiemi głosami przeciw 4, skutkiem czego 
przystąpiono do wyboru podkomitetu, powołując 
doń na propozycyę p. S. Muczkowskiego pp.: 
Friedleina Józefa, prof. dra Kasparka, H. Kiesz- 
kowskiego, Jacka Matusińskiego i dra Warszauera 
i na tem zakończono posiedzenie. 


Kronika. 


Kraków, 23 maja 


W Akademii Umiejętności odbędzie się w d. 
28 b. m. o godzinie 11 w południe posiedzenie pu- 
bliczne w górnej sali Snkiennic. Porządek dzienny : 
Zagajenie posiedzenia przez wice protektora Akade- 
mii Alfreda hr. Potockiego; odpowiedź prezesa Aka- 
demii dra J. Majera: sprawozdanie z ruchu nauke- 
wego i administracyjnego Akademii Umiejętności 
przez sekretarza generalnego dra St. Tarnowskiego; 
Jana Kochanowskiego młedość, przez czł. Akademii 
dra Ant. Małeckiego; zawiadomienie o skutku kon- 
kursów ; ogłoszenie nazwisk proponowanych prze- 
Wydziały kandydatów na członków Akademii. Bilety 
wstępne na to posiedzenie, jak również na posiedze- 
nia Zjazdu, wydawane będą w biurze Akademii w d. 
25, 26 i 27 b. m. od godz. 11 do 1 

Dr. Antoni Wierzejski, profesor gimnazyum św. 
Jacka w Krakowie, docent prywatny zoologii i ana- 
tomii porównawczej na uniwersytecie Jagiellońskim, 
otrzymał tytuł nadzwyczajnego profesora uniwersy- 
tetu. 

Z uniwersytetu. P. Damski Wacław, rodem z 
Wieprsa pod Andrychowem w Galicyi, otrzymał 


Kraków 24 Maja 1884. 


dziś na tutejszym uniwersytecie stopień doktora 
wszech nauk lekarskich. 

Wystawa obrazów Matejki w Wrocławiu. 
Z Wrocławia piszą nam: „Wystawę obrazów nasze- 
go mistrza licznie zwiedza tutejsza intelgencya, a 
dziennikarstwo popiera, co podnieść należy. Dzisiaj 
tj. 21 muja zawiteł na wystawę hr. Moltke, gene 
rał-feldmerszałek i inne wybitne osobistości, zarówno 
ze ster cywilnych, jak i wojskowych, Z końcem 
bieżącego miesiąca obrazy przewiezione zostaną do 
Poznania*. 

„Malek*, dramat Brzozowskiego, podnoszony bar- 
dzo wysoko przez prasę lwowską, jako utwór wiel- 
kiej piękności — przedstawionym będzie jutro w tu- 
tejszym teatrze na benefis p. Romana Żelazowskiego. 
Jak donoszą, rolę matki Maleka przyjęła przez grze- 
czność dla beneficyanta p. Wolska, która już od 
dłnższego czasn usunęła się w zacisze domowe. Gdy- 
by jej występ można uważać za zapowiedź rychłego 
powrotu na scenę krakowską, byłoby to wielce po- 
żądanem. Bo przecież od czasu usunięcia Bię tej 
artystki z tutejszego teatru, poważne role matek, 
składane w najnieodpowiedniejsze ręce — gą nie- 
ustającą parodyą, kiórejoy wreszcie należało kres 
położyć, 

Autor „Maleka*, 
przybędzie do Krakowa. 
przedstawieniu. 

Z Towarzystwa strzeieckiego. Na wczorajszem 
zgromadzeniu przyjęto do Towarzystwa jako nowych 
członków pp. dra Manrycego Straszewskiego, dra 
Bolesława Czernego, Jana Janigę i Franciszka Le- 
nerta. Gospodarzem ogrodu wybrano p. Fryderyka 
Friedlaina, do sprawdzenia rachunków z ubiegłego 
roku uproszono p. Gwiazdomorskiego. 

Wystawa zabytków z epoki J. Kochanowskie 
go. W dalszym ciągu zaproszeń nadesłali, iub przy- 
rzekli nadesłać na wystawę następujące dzieła sziuki 
i zabytki: 

Hr. Stanisławowie Tarnowscy: meble pięknie 
rzeźbione z epoki odrodzenia , wielkie gobeliny ze 
scenami z pisma w., pas srebrny wytłaczany i wy- 
złacany, szablę z r. 1587, halabardę, piękne lawabo 
miedziane wytłaczane. 

Hr. Janowie Tarnowscy: pamiątki cenne po het- 
manie Ternowskim, ex voto Szydłowieckich, portrety 
współczesne, dokumenta. 

Hr. Konstanty Przeździecki: sztyohy, autografy, 
dokumenta. 

Hr. Józef Wielopolski: pieczęć z herbem Mysz- 
kowskich, rźnięcym na kamieniu, z XVI wieku. 

00. Kamedali na Bielanach: piękny współczesny 
portret Hozyusza. 

00. Cystersi w Mogile: relikwiarz z rzniętego 
kryształu górnego, makaty. 

Prof. Łepkowski z prywatnych zbiorów : tekę Wita 
Stwosza i tekę pomników i nagrobków Jagiellonów. 

Senat akaiemnieki uniw. Jagiell : portret Kromera. 

P. Maryan Gorzkowski, sekr. sztuk piękn.: dzba- 

y i wazony z miedzi wytłaczanej w mackarony i 
nne renesansowe ornamenta, 

Hr. Henryka Załuska: kobierce. 

Cechy krakowskie: zabytki i dokumenia cechowe 
z XVI wieku, oraz chorągwie cechowe. 

Ognie sztuczne, zapowiadane po dwakroć uległy 
Zwłuce z powodu niestałej pogody. Obecnie zapo- 
wiedziane zostały na sobotę. Tym razem chyba już 
nieba raczą nwzgiędnić wytrwałość naszego pyro- 
webnika i nie zechcą naraziósgo na ponowną stratę, 
Niespodzianek wiele — a połowa dochodu, jak wiè- 
domo, przypadnie weteranom z 1831 r. 

Towarzystwo wioślarskie. Podając skład wy- 
działu tego Towarzystwa opuszezono przez omyłkę 
nazwisko p. J. Przeworskiego, który na walnem 
zgromadzeniu jednogłośnie wybranym został. 

Zmarli. W majątku rodzinnym w Chruszczynie 
w Królestwie Polskiem zmarł w d. 21 b. m. Ed: 
mund Dąbski, przeżywszy lat 56. 

Zapiski policyjne. Aresztowano: Śludowskiego 
Jana za kradzież, Idziką Antoniego za podejrzenie 
kradzieży, Filipka Jędrzeja ga oboinanie gałęzi na 
plantach, Rasińskiego Karola, Zawdysza Piotra, Stem- 
pińskiego Błażeja, Śliwińskiego Michała, Dawidowi- 
osa Jakóba i Kowęlskiego Jans ga kradzież, Gondha 
Marcina, Soleckiego Mateusza i Slęcska Franoiszka 
za wprzeniewierzenie, 12 osób ga pijaństwo. 

Lwów, 22 maja. Wczoraj po połndniu wybuchł 
pożar w fabryce p. Bronistewa Deskura przy ulicy 
Balonowej. — Wobec bardzo silnego wiatru, groziło 
niebezpieczeństwo wielu domom sąsiednim. Dzięki 
jednak umiejętnemu ratnnkowi spłonęło tylko pier- 
wsze piętre i dach na lejarni, parter zaś, gdzie 
znajdowały się maszyny uratowano. Mimo to p. 
Deskar poniósł znaczną szkodę (do 10.000 złr.) — 
ogień bowiem zniszczył znaczny zapas modeli. 

Wczoraj zmarł tutaj w młodym jeszcze wiekn 
Szozepan Kuryłowicz, profesor seminaryum nauczy” 
tielskiego męzkiego; pogrzeb odbędzie się w sobotę 
trana. , 

Gorlice, 20 maja. W dniu 18 maja b. r. od- 
Prowadziliśmy na miejsce wiecznego spoczynku zmarłą 
U nas Teodozyę z Biechońskich Bielczykową, żonę 

Ta medycyny od paru lat tutaj zamieszkałego, matkę 
Pięciorga dzieci. W dowód ogólnej sympatji, jaką 
Bobie zjednała nieboszczka, prawie całe miasto bez 
różnicy stanu i wyznania oraz lud z okolicy odprowa- 
dei? ciało zmarłej na cmentarz. Gorlice dawno nie- 
pamiętają takiego pogrzebn. 

W Krynicy na czas sezonu kąpielowego otwartą 
została stacya telegraficzną g ograniczoną służbą 
dzieuną dla powszechnego użytkn, 
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Karol Brzozowski jutro rano 
Będzie zatem obecny na 


Nowy pociąg kuryerski. Rozkład jazdy nowego 
pociągu kuryerskiego na kolei imienia Karola Lu- 
dwika i na kolejach łączących się z nią ħa wscho- 
dnim i na zachodnim jej krańcu, jest następujący : 
Wyruszywszy z Moskwy w połud. o godz 12 min. 
30 i minąwszy Kijów o godz. 7 wieczorem tego 
samego dnia, a Wołoczyska nazajutrz rano o godz. 
7 min. 22 stanie niebawem w Podwołoczyskach, 
zkąd po rewizyi celnej ruszy dalej © godz. 8 min. 
28, następnie ze Lwowa o godz. 12 min. 47 w po- 
łudnie, a z Krakowa o godz. 8 min. 15 wieczo- 
rem a stanie dnia następnego rano O godz. 5 min. 
48 w Wiedniu na dworcu kolei Północnej. Osoby 
udające się z Wiednia na południe, mogą wyjechać 
tego samego poranku o godź. 7 z dworca kolei 
Południowej pociągiem kuryerskim, który nazajutrz 
0 godz. 4. po południu do Rzymu przybywa; uda- 
jące się zaś na zachód, mogą wyjechać z Wiednia 
tegoż poranku o godz. 7 min. 45 z dworca kolei 
Zachodniej pociągiem knuryerskim stawającym naza- 
jutra o godz. 4 min. 54 po południu w Paryżu. 
W kierunkn odwrotnym, z zachodu na wschód, wy- 
jechawszy z Paryża o godz. 9 min. 20 wieczorem, 
a z Rzymu o godz. 10 min. 35 wieczorem i sta- 
nąwszy po mniej więcej dwudziestu i czterech go- 
dzinach jazdy, czyli następnego wieczora w Wiedniu, 
można wyjechać o godz. 11 w nocy z dworca kolei 
Północnej, aby nazajutrz rano o godz. 9 być w Kra- 
kowie, zkąd po niedługiem zatrzymaniu się pociąg 
ruszy dalej, stanie we Lwowie o godz. kwadrans 
na 6 po południu, o godz. 10 w Podwółoczyskach, 
niezadługo potem w Wołoczyskach, stamtąd zaś po 
rewizyi celnej i paszportowej wyruszy o godz. 12 
min. 10 w nocy i będzie w Kijowie następnego 
dnia o godz. 12174 w południe, a w Moskwie o 
godz. 7 wieczorem. 

Wystawa kobiet w Warszawie. Poczciwa War- 
szawa lubi nieraz byó ekscentryczną i z gustem na- 
śladuje w wielu wypadkach humor zagranicy. Obe- 
enie — jak donoszą — zamierza ona urządzić wy- 
stawę pięknych kobiet. Projekt tej wystawy agituje 
się podobno całkiem seryo i inieyatorowie odbyli 
już posiedzenie dla naszkicowania programu. Posta- 
nowiono przedewszystkiem odnieść się do władzy, 
celem otrzymania aprobaty. Aby uczynić wystawę 
jak najówietniejszą, postanowiono nrządzić ją dopiero 
w roku przyszłym na wiosnę Uchwalono następnie 
zaprosić do uczestnictwa wszystkie piękne kobiety, 
bez wzgiędu na stan, inteligencyę lub stanowisko 
towarzyskie. Nagrody będą pieniężne, w medalach 
i dyplomach honorowych. Nazwiska inicyatorów, 
trzymane są dotąd w tajemnicy. Pismo, z którego 
czerpiemy tę wiadomość, nie dodaje tylko, czy w po- 
dobnej wystawie zechcą wziąć udział kobiety zaj- 
mujące poważniejsze stanowisko towarzyskie. 

Ekscentryczny młodzieniec. W cyrku Cinisel- 
lego w Warszawie, jak donosiliśmy, bawili Indyanie 
plemienia Omaha-Sioux, wykonując różne tańce 
z wielką zręcznością. Obeenie pisma miejscowe za- 
znaczają z humorem, że ku jednej z czerwonoskórych 
towarzyszek tych sztukmistrzów, pewien młodzieniec 
zapłonął tak strzelistym efektem, że gdy onegdaj 
Indzanie udali się pociągiem kolei terespolskiej do 
Moskwy, zakochany młodzieniec podążył wraz z ni- 
imi. Kto wie — czy z czasem, strwoniwszy majątek, 
nie będzie musiał ucharakteryzować się na Indya- 
nina i wraz z swoją donną pląsać w arenie cyr- 
kowej ? 


Wydział Towarzystwa „Przymierze Braci* podaje 
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dniczy przy obsadzaniu posad nauczycieli prywatnych 
tak we Lwowie jak i na prowineyi. Osoby poszu- 
kujące nauczycieli prywatnych, a również i kandy- 
daci na takie posady winni adresować dotyczące 
zgłoszenia do Towarzystwa „Przymierze Braci* we 
Lwowie, ul. Hetmańska l. 24. Redakcye innych pism 


proszone są o rozpewszechnieniu powyższego ogło- 
szenia, 
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Izba adwokacka odbyła w dniu 21 b. m. 
swe coroczne posiedzenie, na którem skonsiato- 
wano, iż liczba ogólna adwokatów wynosi 62 — 
zaś kandydatów adwokackich 63 w całym okręgu 
Izby krakowskiej. — Prezesem został wybrany 
p. dr. Szlachtowski, zastępcą p. dr. Władysław 
Markiewicz, do Wydziału wybrano pp. adwoka- 
tów: dr. Karola Pieniążka, dr. Władysława Li- 
sowskiege, dr. Wawrzyńca Stycznia, dr. Artura 
Leo, dr. Faustyna Jakubowskiego. — Prezesem 
senatu dyscyplinarnego wybranym został p. ad- 
wokat dr. Ferdynand Wilkosz, zaś członkami te- 
goż senatn pp. dr. Michał Ichaiser, dr. Karol 
Pieniążek i dr. Wawrzyniec Styczeń — ostatni 
na przeciąg jednego roku. — Zastępcami człon- 
ków senatu dyscyplinarnego zostali pp. dr. Do- 
minik Markiewicz, dr. Feliks Czesnak, dr. Ro- 
man Jakubowski, — ostatni na przeciąg jednego 
roku. — Prokuratorem oskarżającym w obec se- 
natu dyscyplinarnego został p. dr. Jan Hajdukie- 
wicz, a tegoż zastępeą p. adwokat dr. Włady- 
aław Lisowski. — Kgzaminatorami na adwoka- 
tów do komisyi mieszanej, powołani zostali pp. 
dr. Ferdynand Wilkosz, dr. Roman Jakubowski 
i dr. Faustyn Jakubowski. — W końcu do ko- 
misy! szacunkowej podatku dochodowego zapro- 
szeni zostali pp. dr. Roman Jakubowski, dr. 
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Wawrzyniec Styczeń, dr. Dominik Markiewicz i 
dr. Jan Hajdnkiewicz. 


Wiadomości naukowe, ticrackie | artystyczne, 


— Z Akademii umiejętności. Dnia 29 kwietnia 
i 14 b. m, odbyły się posiedzenia komisyi prawni- 
czej Akademii umiejętneści, Dr. Dargun zdawał 
sprawę „o ruchu ustavodawczym celem zabezpie- 
czenia robotników w razie przypadków nieszozęśli- 
wych.* Przedstawił zabezpieczenie robotników w ra- 
zie przypadków nieszczęśliwych , którym przy zaję- 
ciach przemysłowych, szczególnie w fabrykach, tak 
często ulegają i które sprowadzają czy to Śmierć, 
czy też zupełną lub częściową niezdolność do dal- 
szego zarobkowania, albo przynajmniej dłużej trwa- 
jącą chorobę, jako jedno z istoinych zadań ustawo- 
dawczych, zmierzających do rozwiązania t. zw. kwe- 
styi społecznej. Wykazawszy niedostateczność obo- 
wiązujących ustaw o odpowiedzialności przedsiębior- 
ców za uszkodzenia, jakie obowiązują, wyłącznie co 
do kolei żelaznych w Austryi (nst. z 5 marca 1869 
1. 27 dz. u p.), a w Niemczech także co do innych 
przedsiębiorstw (Haftpflichtgesetz z 7 czerwca 1871), 
zestawił sprawozdawca porównawcezo zasady, na któ- 
rych polegają nieuchwalone dotąd projekty niemiec- 
kiego rządu związkowego z lat 1881, 1882 i 1884 
o zabezpieczeniu robotników, tudzież projekt austrya- 
cki, w tym samym przedmiocie Radzie państwa dnia 
4 grudnia 1883 przedłożony. Nad tym przedmiotem 
wywiązała się ożywiona dyskusya, w której oprócz 
sprawozdawcy brali udział pp. Machalski, Leo, Bo- 
chenek, Zoll, Kleczyński, Markiewicz, Lovis, Kaspa- 
rek i Wilkosz Ferdynand. Przeważająca większość 
oświadczyła się za zasadą, także w projekcie au- 
strysckim przyjętą, przymusowego zabezpieczenia ro- 
botników w instytucyach pnblicznych pod gwarau- 
cyą państwową, jako jedynie do celu wiodącą. Zda- 
nia wyrażone przez niektórych członków, że dobro- 
wolue zabezpieczenie w instytutach prywatnych mo- 
że także pożądany skutek sprowadzić , tudzież, że 
zamiast wprowadzać zaoezpieczenie przymusowe na- 
leżałoby raczej rozszerzyć odpowiedzialność przed- 
siębiorców za uszkodzenia, pozostały w mniejszości. 
Oprócz tych pyiań zasadniczych rozbierano szczegó- 
lowo postanowienia projektu austryackiego. Nastę- 
pnie przedstawił dr. Maurycy Fierich potrzebę pod- 
jęcia prac celem wydawnictwa słowników prawni 
czych polskich. Zdaniem referenta dwa słowniki są 
potrzebne, jeden obejmujący wszystkie wyrazy w po- 
mnikach prawnych polskich aż po koniec XVIII w. 
zawarte — drugi zaś słownik prawniczy niemiecko- 
polski wyrazów, obecnie w nauce, ustawodawstwie 
i praktyce używanych, który byłby poprawnem i 
uzupełnionem wydaniem słownika staraniem Akade- 
mii umiejętności w r. 1874 wydanego. W tym przed- 
miocie zabierali głos pp. Piekosiński, Zoll i Schmidt, 
ostatni mianowicie zwrócił na to uwagę, że w za- 
wodach praktycznych byłby także bardzo pożąda- 
nym słownik polsko-niemiecki wyrazów prawniczych. 
Komisya celem ułożenia programu prac słowniko- 
wych i obmyślenia sposobu przeprowadzenia tako- 
wych wybrała na wniosek referenta komitet ściślej. 
szy, który wnioski swe szczegółowo komisyi ma 
przedstawić. W skład tego komitetu weszli pp. Pie- 
kosiński, Bobrzyński, Louis, Schmidt, Fierich Mau- 
rycy i Ułanowski. Oprócz tego zastanawiano się 
także nad odpowiednim przekładem wyrazu „uń- 
echten“ w ustawie z d” 16 marca 188% 1. 86-ds. 
u. p. Większość komisyj uznała, że wyrazy polskie: 
zaprzeczyć, wzruszyć, zaczepić najlepiej 
oddają myśl tego słowa niemieckiego. 


Dział ekonomiczny. 


Targ na Baranie i Kleparzu według wiadomo- 
ści z biura Izby handlowo-przemysłowej krakowskiej, 
w dniu 22 i 25 maja. 

Z powodu uroczystego Święta nie. było w dniu 
wczorajszym targu zbożowego na granicy Kongre- 
sówki, tak na Barauie, jakoteż i na Michałowicach. 

Po wozorajszym święcie dowóz zboża na dzisiej- 
szy targ kleparski był mały, a chęć kupna przy 
stałej tendencyi więcej ożywiona, przez 00 ceny paze- 
nicy i żyta podniosły się. Jęczmień płacono po ce- 
nie z ostatniego targu. Owies poszukiwany trzyma 
się w cenie. Nasiona strączkowe bez zmiany. O ko- 
niczynę nie byłe popytu. Ruch i obrót zakupna by- 
ły nie zbyt wielkie i to głównie na miejscowe po- 
trzeby. 


= 


Ostatnie wiadomości. 


powiatowej krakowskiej.  Większością 
głosów wybrano na prezesa p. Alfreda Milieskie- 
go, na wiceprezesa p. Stanisława Homolacza, na 
zastępcę wieeprezesa dr. Maks. Machalskiego, na 
członków Wydziału zostali wybrani pp. Jan hr. 
Mieroszowski, ks. Leopold Siemieński, Michał 
Łysakowski, Jan Kanty Kirchmayer i Jan Orze- 
chowski. Na zastępców pp. Janta Antoni, Lu- 
dwik Hoszowski, Jędrzej Romanowsk , Stanisław 
Chwostek i Ożegalski Stanisław. Na delegatów 
do Rady szkolnej okręgowej wybrano Sobiesława 
hr. Mieroszowskiego. Podczas wyborów zauważo- 
no agitacyę z niewłaściwej strony. Ten zwyczaj 
w wielu powiatach coraz się bardziej zakorzeniać 
zdaje. 


Telegramy „Nowej Reformy“: 


(Pruwatne.) 


Lwów, 23 maja. Grady spustoszyły wsie w po- 
wiecie: brzeżańskim, rohatyńskim, buczackim, ko- 
łom;jskim i tłumackim. 

Bełz. 23 maja. W nocy spłonęło w rynku 58 
domów żydowskich. Strata około 20.000 złr. — 
Przeszło 80 rodzin (370 osób) bez dachu. Ogień 
podłożony. 

Bursztyn, 23 maja. Wczoraj zgorzało 50 gospo- 
darstw. 

Czerniowce, 33 maja. Ministerstwo oświaty re- 
skryptem wezwało senat do zasystowania uchwa- 
ły fakultatu filozoficznego względem wysłania pe- 
tyeyi o przeniesienie tutejszej wszechnicy do 
Berna. 

Wiedeń, 23 maja. Koło polskie postanowiło wy- 
brać do delegacyi tych samych członków, któ- 
rzy byli wybrani zeszłorocznej seByi. 

Wiedeń, 23 maja. (Posiedzenie Izby poselskiej). 
Mattusch postawił wniosek, aby komisya z ośm- 
nastu członków na podstawie nabytego doświad- 
czenia zrewidowała regulamin Izby i poczyniła 
odpowiednie przedłożenia. — Prezydent na za- 
pytanie oświadcza, iż starać się będzie, aby pe- 
tycya miasta Wiednia o powstrzymanie dalszej 
drożyzny mięsa jeazcze przed zakończeniem se- 
syi przyszła pod obrady. — Następnie przystą- 
piła Izba w dalszym ciągu do szezagółowej roz- 
prawy nad ustawą przemysłową. 

Wiedeń, 23 maja. Dziś w Izbie poselskiej roz- 
dzielone zostało sprawozdanie ze śledztwa parla- 
mentarnego w sprawie Kamiński contra Schwarz. 
Krążą wieści, iż Izba poselska zapewne jutro roz- 
pocznie ferye. Minister handlu przybędzie do 
Krakowa dnia 29 b. m. uroczystym pociągiem 
nowo-otwartej kolei Oświęcim-Podgórze. 

Wiedeń, 23 maja. Namiestnik Dolnej Austryi 
zwołał na sobotę komisyę krajową teatralną na 
nadzwyczajne posiedzenie w celu obradowania 
nad tem, czy teatr miejski (Stadttheater). może 
być odbudowany na dawnem miejscu. 

Jaszbezeny, 23 maja. Apponyi przybył w ce- 
lu złożenia sprawozdania przed wyborcami. —Pe- 
nieważ jednak w czasie przybycia pociągu poran- 
nego-i na zgromadzeniu wyborców stronnicy par- 
tyi niezawisłej ciskali kamieniami — oświadczył 
Apponyi, iż ani sprawozdania nie będzie składać, 
ani nie wygłosi mowy programowej. — Wojsko 
rozpędziło burzycieli. 


(Z biura korespondencyjnego.) 


Wiedeń, 23 maja. Komisya kolejowa przyjęła 
bez zmieny ustawę odnoszącą się do upaństwo- 
wienia kolei armia | między 
Austro-Węgrami a Saksonią w sprawie połącze- 
nia kilku linij kolejowych na granicy austryaeko- 
saskiej. Komisya przystąpiła następnie do obrad 
nad znanymi wnioskami ściślejszego komitetu w 
sprawie kolei Północnej, przyczem Tomaszczuk 
oświadczył, iż wniosków nie należy uważać za 
wynik obrad ściślejszego komitetu, ponieważ w 
przeciwnym razie wniosek większości o upań- 
stwowienie musiałby być przyjęty; podczas gdy 
przyjęty został wniosek zswierający dążenia prze- 
ciwnę. — Tonkë, Hlavka i Kozłowski bronili po- 
stępowania ściślejszego komitetu — Herbst prze- 
mawisł sa wnioskiem większości. 

Kisagonburg, 23 maja. Senat uniwersytecki za- 


Dziś odbyły się wybory Wydziału Rady| 
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nie domaga się zmiany. Gladstone zbija stanowczo 
myśl przywrócenia podwójnej kontroli nad Egi- 
piem. Worms cofa w końcu swój wniosek. 
Londyn, 23 maja. W Izbie gmin oznajmił 
Cross, iż rząd przyjął ustawę o budowie kolei 
Quetta. Gladstone oświadczył, iż admirał Hay przy- 
gotowuje dozór na Nilu, który utrzymywać mają 
marynarze angielscy na. statkach parowych egip- 
skich powyżej Assiout a poniżej Wady Halfa. 

Londyn, 23 maja. Times donosi w brew twier- 
dzeniom Pall Mall Gaz., iż w sprawie ekspady- 
cyi do Sudanu nie się jeszcze dotychczas nie roz- 
strzygnęło, aczkolwiek rząd otrzymał już odno- 
szący się do tej wyprawy plan ministerstwa 
wojny. 

Rzym, 23 maja. Senat rozpoczął obrady nad 
budżetem ministerstwa spraw zagranicznych. W od- 
powiedzi na interpelacyę oświadczył Mancini, iż 
Włochy nie potrzebują kolonij politycznych, lecz 
tylko handlowo-ekonomicznych. 

Włochy nie usuwają się od udziału w wypad- 
kach, które są przedmiotem powszechnych usiło- 
wań — gotowe są zawsze do pracy cywilizacyj- 
nej, ułatwiającej ruch międzynarodowy. W sprawie 
„propaganda fide“, powtarzając oświadczenia Izby, 
oznajmia Mancini, iż osobna ustawa dla propagan- 
dy byłaby zbyteczna a pod względem politycznym 
niedogodna, rząd rozważy jednak, czy dla po- 
szezegółnych religijnych i prawniczych stowarzy- 
szeń, ze względu na ich przeznaczenie i cele, 
nie zachodzi potrzeba większych swobód i gwa- 
rancyj własności, spodziewa się, iż projekt usta- 
wy zostanie przedłożony w przyszłej sesyi, po- 
nieważ propagauda jest w ogóle bardzo dobro- 
czynną instytucyę — nie wątpi, iż znajdzie się 
sposobność złożenia dowodów, iż rząd chętnie u- 
dzieli jej opieki. Mancini oznajmia, iż wszystkie 
mocarstwa prócz dwóch zgadzają się na konfe- 
rencyę, która ma się w listopadzie zebrać w Rzy- 
mie w celu przeprowadzenia międzynarodowego 
układu w sprawie wykonywanis wyroków, wyda- 
nych za granicą. Zakończył słowami: 

Rząd trzyma się stale swych przewodnich za- 
sad w polityce zagranicznej: — serdeczne stosunki 
7 mocarstwami ciągle się polepszają; cenne związki 
z kilkoma państwami są doniosłe dla zupełnego 
bezpieczeństwa Włoch, 8 jako rękojmie pokoju 
mają wartość dla całej Eurohy — żadne z mo- 
carstw europejskich Włochom nie zagraża. Mini- 
steryum dopełniać będzie ściśle warunków ukła- 
dami zastrzeżonych. Gotów jest strzedz wewnę- 
trznego spokoju i stłumiać objawy. które grozić 
by mogły zakłóceniem dobrych stosunków mię- 
dzynarodowych (żywe oklaski). 
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Interesowanych zawiadamiam, | Dyrekcją Towarzystwa Tkaczy W Błażowie | 


RE A rak zawiadamia Szanowną P. T. Publiczność, 


w czerwcu 1883 zrezygnowałem dobro: a 
wolnie z adwokatury, po trzydziestole- że sprzedaje PA a swego wyrobu 
tniej pracy w zawodzie Jurysty. (wynadgrodzone medalem zasługi na wy- 
Obecnie zwróciłem się do gospodar- | t3Wie roln. w "KS ,IRAOLUX 
stwa wiejskiego, wśród którego zrodzi- rok po cenach bardzo db pi 
łem się, wzrosłem i da Bóg, w spokoju — złr. do A O dw BA 
procul negotiis — życia dokończyć pragnę. | 448nie franko. ase SE 
Axdres do mnie: Skotniki o. p. Ska- bra ROC UA ow ca 
<a 550 1 |Simy © liczne zamówienia. 
W. Rylski 


Dr. Stanisław Biesiadecki. Fen 73 dyrektor. 


HANDEL 
A. Mecnarowskiego 


zawiadamia Szanowną Publiczność, że 
szymka bywa opakowaną w papier 
opatrzony firmą. 523 5 8 


Letnie mieszkanie! 


Willa w Psarach, 
w uroczej okolicy Krzeszowie. go- 
dzina dobrej drogi od stacyi kolejowej 
„Trzebinia“, składająca się z czterech 
ładnych pokoi i kuchni, z kompletnem 
umeblowaniem. — Do żytku ogród i las 
świerkowy w pobliżu. 

Bliższa wiadomość: Kraków, ul. Bracka. 

L. 4, II piętro. 388 11 12 


Essencya octowa 


do robienia czystego smacznego octu win- 
nego, przez zwykłe zmięszanie z wodą 
studzienną. 268 10 10 
Flaszka zawierająca essencyę 
na 4 litry octu 
kosztuje 25 et. w. a. 
w aptece „pod białym Orłem* 


A. SIEDLECKIEGO. w Krakowie. 


Trawa miodowa 
(huleus lanażas) nasienie ówieże i pewne na 
grania sushe lub mokre zupełnie liche na. past- 
wiska wyhorna roślina, raż zasiana trwa kilka 
lat. Jeden korzec wraz z workiem kosztuje 
4 złr. 50 ceni., przy zukupnie naraz 10 
Kkorcy, dodaje się korzee bezpłatnie. Zamówie- 
nia uskuzacznia J, Bulaiewiez, skład nastou 
w Boehni. 111 32 32 


- Fortepian przegrany 
w dobrym stanie jest do sprzedania bar- 
dzo tanio przy ulicy św. Krzyża |. 13 
na dole. 490 4 6 


Mieszkanie letnie 
w Prokocimie 


8 kilometry, od Krakowa, przy szosie 
prowadzącej z Podgórza do Wieliczki, 
jest do wynajęcia od 1 lipca 1884 na 
lato, lub rocznie. w pięknym parku pała- 
cyk składający się z 1l pokoi, kuehni 
it. d. Na żądanie stajnia i wozownia. 
Bliższej wiadomości zasięgnąć można na 
miejscu lub listownie pod adresem: F. S. 


zapasawych kobierców 
(10—12 metrów) przesyła według 
wyboru. Sztuka po złr. 8 ct 8© 
L. Storch w Bernie. 


Rodzaj towaru ściśle należy określić. 
Próbki za nadesłaniem 10 ct. marki. 
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Roman Silberbach 
w Krakowie 
wykonywa pokrycia dachów 
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łupkiem śląskim, angielskim 


i francuskim i papą ognio- post. rest. Podgórze 4895 5 
trwałą po cenach najtańszych. £ 
343 15 40 EJ 
PEWO : 
g 
NE . w butelkach i w beczkach |) „5 
Zlecenia na giełdę » 
Wiedeńska OKOCIMSKIE fi 
przyjmuje pod przystępnemi warunkami Exportowe i Marcowe. A 
d x 
KANTOR 4, JÓZEF RAPOPORT E S $ 
Rynek 43, linia A-B. 88 83 et. 3 U 
MG Codziennie nadchodzą 3 razy kursa te- = z a £ 
legrafczne najważniejszych papierów spekulacyj- o > e © 
mych, dla użytku szanownych klientów. a > z 2 2 
Eass m = '— ® © 
anma F - 5 
Une Francaise tma roll c S zz 
mier ordre de I'acudómie de Paris desire place 2 h tę M 
institutrice on dame de compagnie a Cracovie z z Ee 
on aux environs. Ò m æ 
S'adressor au Administration „Nowa Refor- EJ a m 
ma“ à Cracovie, 541 3 3 Al s 


Kapelusze damskie 


w] największym wyborze, najmodniejsze 
i najtansze znajdują się w magazynie 
A. Popławskiej w Krakowie, 
ul. Grodzka |. 5, I piętro, w domu 

Wgo Armatysa. 50544 
BMG" Listownie zamówione kapelusze 
praesspłają-się. odwrotną. poczią, 


a» 


408 


wa 


BOK | 
OKOCEMSKI| 
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poleea Szanownej Publiczności 
Skład Piwa Krajowego i Zagranicznego 
J. RIPPER 


w Krakowie, ulica Sw. Jana, 5. 
83 32 


LZ: 
x 


Chorym na pluca, 


Suchntnikom i t. d. udziela się bez Żadnei 
opłaty znakemity środek leczniczy. 
Na zapytania odpowiada chętnie 
Teodor Róssner w Lipsku. 
44536 


z F? 
ap Sioasi 


H ze szkół warszaw- 
Młody człowiek skieh, posiadający 
jazyki polski, rosyjski i francuski, poszukuje 
lekcyj, lub odpowiedniego umieszezenia. Oferty 
proszę skiedać w Administracyi „Nowej Refor- 
my“ pod L. M. L. 


Cj | Medal zasługi z wystawy krajowej. olj 


Skiad i Pracownia 
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cybuchy cygarniczki. 
z bursztynami, fajki piankowe, 
wiśniowe, tureckie laski, kije bilardowe 
2 badeńskie szachy, arcah* 
i z jaśminu, domina itd. e 
Wszetkie przybory do bilardów 


Wielki wybór portmonetek. 


NUWA NL LE UNEA, 


TPTRUSKAWIEC - 
(stacya pocztowa i telegraficzna). 


Otwarcie pory kąpielowej dnia i czerwca. 
Od trzech lat znowu w polskich rękach zostające a znane od 


dawna z* swej nadzwyczajnej siły leczniczej, szczególniej w cierpie- 
niach reumatycznych, silne wody siarczane i solanki do- kąpieli 
(źródła: Stanisława, Ferdynanda, Edwarda), oraz słonogorzkie, roz- 
walniające i moczopędne zdroje da picia (Maryi, Bronisławy, Zofii 
i tak zwany zdrój „Natty*); borowina żelazista i muł słonosiarkowy 
do kąpieli. 


Liczba kąpieli wydanych w roku 1883, 20,000. 


Nowe zupełnie łazienki o 60 wytwornie urządzonych gabine- 


tach, wziewalnia pary słonej i wyciągu igliwia, leczenie elektryczne. 
Nowe wygodnie urządzone pomieszkania z usługą. Kaplica i nabo- 
żeństwo w obu obrządkach. Kilka restauracyj i cukiernia z czytelnią. 
Rozmaite rozrywki i zebrania towarzyskie wraz z dobrą kapelą. Po: 
łożenia zdrowe. podgórskie. Liczne cieniste przechadzki, Wycieczki 
w okolicę: do Urycza, Rozhurcza, do żup w Stebniku i Drohobyczu, 
do kopalni nafty i wosku ziemnego w miejseu i Borysławiu. Lekarz 
zdrojowy Dr. Z. Bieger, radca zdrowia ze Lwowa. Apteka i skład 
wód mineralnych w miejscu. Dla ubogich chorych uwolnienie od 
taksy i zniżenie opłaty za kąpiele za wykazaniem się. swiadectwem 
ubóstwa potwierdzonem przez e. k. Starostwo. — Bliższych wiado- 
mości udziela i przyjmuje zamówienia na pomieszkanią i powozy do 
pobliskich stacyj kolejowych „Drohobycz* lub „Drohobycz-Truska- 
wiec* za nadesłaniem zadatku 


487 5 10 


ZARZĄD ZDROJOWY TRUSKAWIECKI. 


40 06 08 00 de de 6 62 0 0 0 WE O 0 6 TEDE A WE ODZIE 


OGNIOTRWAŁE KASY 


c. k. patentowanej fabryki Adolfa Wertheima w Wiedniu 


PF z pancerzami i tresoraini "ZKE 
są do nabycia w różnych wielkoświacn 


w składzie Jana Bayera 


przy ulicy Grodzkiej pod 1. 15. 371 12 24 


= WED Dla dogodności kupujących przy odpowiedniej gwa- 


rancyi sprzedawać będę na częściowe spłaty. "aqggg$ 
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KATAR 
SUCHOTY PŁUCNE, Astma 


Wyleczenie szybkie i uiczawodne przez użycie 


KROPEL EIWONIENSKICH 


(GOUTTES LIVONIENNES) 
TR O WJ JE JC JC EE = KAER XG; 90 
Bkładająsych się s Kreozotu bukowego, Smoły Norwegskiej i Balsamu Tołutanskiego 


ZAPALENIE OSERZELI KASSEL, 
KATAR Płue i ealadbieina 


piwialewe, 


Przetwór ten, leczagy niezawodnie wszystkie choroby dróg oddechowych, zale- 
canym jest przez znakomitych lekarzy jako jedyny skuteczny środek w tycb <ho- 
robach; on jeden nie tylko nie obciąża żołądka, ale go wzmacnia, uzdrawia, 
pobudzające przytem apetyt. W przypadkach churób. nawet najuporczywszych, 
dla osiągnięcia dobrego skutku wystarcza nżycic dwóch kropel, rano i wieczorem. 


Skład główny : TROUETTE-PERRET, 165, rue Salnt-Anteine, w PARYŻU 


jak również we wszystkich głównych aptekach. — Dla uniknienia fuszerstw należy 
uważać na stempel Państwa Francuskiego znajdujący sie na każdej flaszec. 


PARÓWAŚEGW 
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magari fabryka wyrobów tokarskie 


w Krakowie, przy ul. Grodzkiej Nr. i5, w domu Wgo Goebla, 


d poleca P. T. Publiczności elegancko i gustownie wykonane wyroby z bur- 
sztynu, rogu, pianki, kości słoniowej, drzewa, kamienis, marmuru į metalów, 


jako to: 


Kręgle, Kule, Krikiety. 


Za dobry gust. rzetelne wykonanie roboty i przystępne ceny ręczy. 


wyrobów blacharskich 


(istniejąca lat 10) 


W. Kosydarskiego 


w Krakowie, przy ulicy Szewskiej Nr. 21. 


wygody zdrowych. 


1 


Poleca na s zon kąpielowy mowe prysznice po. 14 
pzir. z 2 matryskami wlasnego ulepszenia, oraz wielki 
wybór wanien, wanien nasiadowych, water-elosetów pokojo- 
wych od złr. 6. Water-closety nadkanałowe od złr. 5. Pry- 
sznice od złr. 8. Parówki, bidety, filtry do wody, pochodnie 
Raftowe i wszelkie przyrządy kąpielowe i gospodarskie. 
Pokrywa dachy miedzią, blachą żelazną, cynkiem, papą; 
zakłada dzwonki elektryczne. telefony, luby głosowe, gromo- 
chrony do ściągania 'iorunów, ręczącć za każda” robotę. 
Zamiejscowe obstalunki uskutecznia rychło i sumiennie 
po umiarkowanych cenach. 457 9 36 


Pa~ lllustrowane cenniki ma żądanie gratis i franco. "Wg 


|| L Medal zasługi od pp. Lekarzy. G 
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Przyrządy dla obsługi chorych a 


| FABRYKA: 
WE LWOWIE 
ul. Kopernika 


Wodę kolońską ? 
| Perfumy ” 


| Wodę lewandową | =" 


Mag 
| Orientalina czyli Pudr w płynie * 


Powyższe, wy- 
rohy zostały 


poleca: 


e ; odznaczającą się przyjemnym, długotrwałym zapachem, mającą obszerne 
Wod í Ilwowską; zastosowanie w damskiej toalecie. Flakon 1 złr. 50 ct., pół flakonu 80 


rzednią. flakon 25 ct., 50 ct, 1 złr. — najprzedniejszą (potrójną) fia- 


kon 40 ct., 80 ct., 1 złr 50 et. 
Chypr. heliotrop hiacynt, kenwalia, róża itp. od 35 ot. do 8 złr. flakon, 


a w pokojach, flakon 50 ct., 70 ct., 30 et. i złr. 150. 


Ocet toaletowy do nacierania ciała ma obszerne zastosowanie w damgkiej  towlec 


flakon 60 ct. i 1 złr. 


nolina jedyny środek odświeżający płeć: skóra sucha, szorstka i zgrzybiała pod 
-= Wpływem Magnoliny staje się miękką, przejrzystą i delikatną. Magna- 
liną usuwa ezerwoność nosą, niszczy wWĄgry t. j. czarne punkciki, 
która najwięcej osiadają w okolicy nosa. Cena tego znakomitego środka 


i złr. 50 cnt. 


160 6 


Ź drukarni Zwiąskowej w Krakowie, = 


CEN AC AEA 


Pa an an Ah A a 
Si Pafi S r *, 


-J.IHNATOWICZ = 


a wzór angielskich i francuskich sporządzone, jaśminowe, fiołkowe, upoponak, 


andową ambrową do skrapiania sukień i odświeżania powie- 


adaje twarzy prawdziwie naturalną, piękną 
i przyjemną białość (dla oka niedostrzegal- 
ną), odświeża ją i konserwuja. — Cena 1 złr. 


Kraków 24 „Maja: 1884. 


Oryginalne Singęra Maszyny do szycia 
odznaczone na wszystkich dotychczasowych wy- | 
stawach powszechnych największemi nagrodami, 
w ostatnim czasie w Amsterdamie dyplomem 
honorowym, uznane są za najlepsze i najpra- ' 
ktyczniejsze maszyny dla użytku domowego, 
oraz dla wszelkich przemysłowych cełów. | 

Dla uniknienia pomyłki zwracamy uwagę | 
na to, iż na ramieniu, oraz na podstawie ka- 
żdej oryginalnej Singera maszyny do szycia 
znajduje się tuż obok podany znak fabryczny 
i że maszyny te nabyć można tylko we är- 
mach naszych własnych, znajdujących się we wszystkich więk- 
szych: miastach monarchii austryacko-węgierskiej. 


- The Singer Manufacturing Co., Kraków, 
2172024 uiica Floryańska Nr. 34. 
Tarnów Hotel Krakowski. Rzeszów Rynek 51. 


Wiolla Proszki Seidlickie. 


[ylko prawdziwe, 
dołka: wydrukowany jest orzeł 
i firma A. Molla. 
Trwały i pewny skutek tych 
proszków w najuporczywszych 
R. oterpisniach, żołądka i trzewiów 
f brzusznych kurczach żołądką, 
zufiegnieniu, zzadze chroci- 
cznem zaparciu stolca, w cier- 
pieniach wątroby zastojach, krwi 
i hemoroidach i w najrozmait- 
szych chorobach kobiecych, z:- 
awnił od wielu lat tym pro- 
szkom obszer=a wzięcie. 

AE Fałszywe wyroby będą sądownie śolgane. | 
7” Cena zepiaczętowancgo oryginalnego pudełka 1 zir. w. a. 


A 
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Fwodka Trancuska isol 
Jako weieranie do skutecznego opatrywania gościa, reuniatyzmu, wszelkiego rodzaju bolów 
członków i sparaliżowań. bólu głowy, uszów i zębów; jako kompresy we wszelkich skaleczeniach 


i ranach, zapaleniach i wrzodach. Wewnętrznie z wodą zmieszana w nagiej słabości, wylnio- 
tach, koikach i rozwolnieniu. — Flaszka z dokładnym opisem 80 centów. 


Tylko prawdziwa, jeżeli każda fiaszka zaopatrzona jest w pedpias 
BE” 3 i znak ehronny Molla. g : j EL 


LE. ET > R JE z 
(LE! TRANOWY M. KROHN & C 
EM... . w Bergen (w Norwegii) 

Najskuteczniejszy i najodpowiedniejszy środek w cierpieniach piersiowych | płuc, przeciw skro- 
fułom, wysypkom skórnym, w chorobach gruczołów, tudzież dla poprawienia ogólneg.» odżywienia 
wątłych dzieci. 

Ze wszystkich w handlu znajdujących się gatunków jedynie odpowiedni do leczniczego użytku 
Flaszka z opisem użycia kosztuje I złr. w. m 


Głwóny skład wysyłek u A. MOLL, c. k dostawcy nadworn., Wiedeń, Tuchiduben 


— 

Uprasza się P. 1. Publiczność wyraźnie żądać preparatów MOLLA i li tylko 
te przyjmować, które opatrzone są moja marką ochronną i podpisem: 
Składy utrzymują: W KRAKOWIE K. Wiszniewski apt., W. Redyk apt., F. Soblgrejski apt., Mi- 
kołaj Jawornicki kupiec i W, Fenz — w Biały A. Reichert apti, E. Keler api. — w BRODACH 
M. Kulak apt, — w GURAHUMORA E. Boterat apt. — wW Jovo. WIU- J. Wislocki apt, 
J. Rohm apt. — we LWOWIE J. Beiser apt., S. Rucker apt, F. W. Królikowsk: — W Ken- 
tach HE. Sokalski apt, — w NOWYM SĄCZU W. Filipek apt. Kosterkiewie wdòse — w NO- 
WYM TARGU- C. Laur, W OSWIĘCIMIE J. Lówenberg — w PRZEMYSLU F. Nablig apt., 
A. Mańkowski apt., — w PUDGÓRZU =. se» esługer, —- w RZESZOWIE J. Schaitar i Spółka, — 
w STANISŁAWOWIE A. Amirowicz apt., — w TARNOPOLU F. Jamrógiewicz apt, = © i 
sYWIE W. T. A. Wielogórsk, W. Mildner i Spółka, — w WADOWICACH A.  Herrfurth — 
w ZBARAZU [aidor Siissermąnn. 87 15 
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Z powodu zmian zaprowadzonych w bro- B 
warze tak w zarządzie jak i w wyrobie piwa, g 
mamy honor podać do wiadomości publicznej, 
że z dniem | maja r b. rozpoczęliśmy na 
nowo sprzedaż piwa tenczyńskiego w Krako- 


wie w Agencyi przy ulicy Szpitalnej Nr. 19. 
Zarząd Browaru. p 


Objąwszy ponownie po latach ośmiu obo- 


i s m Gl 
Skład Kas Ogniotrwałych. KE wiązki piwowara w browarze tenczyńskim 
b wia hak aaaea gp] Z dniem I listopada r. 2, mam zaszczyt za- 
FRAN sd RAW wiadomić dawnych łaskawych Odbiorców. że fe 


o z dniem I maja r. b. rozpoczęła się sprzedaż Ę 
5 znanej dobroci piwa tenczyńskiego na 
beczki i butelki w Krakowie przy ulicy Szpi- 


talnej Nr. 19. 
wWesely 


piwowar browaru tenczyńskiego. 


ct. 


512 6 20 


KEOMGENGCENCERGAWKEGGENGEH 


ie, : SE 2 z 
Wila na Bielanach 
w guście szwajcarskim, z mieszkaniami, suchemi i zdro- 
wemi, z całym komfortem urządzona, jedyna w tym guście, 
z piwnicami, lodownia, stajniami i wozowniami, z wido- 
kiem na Kraków i Karpaty, tuż pod lasem sosnowym, pa- 
ręset kroków od Wisły, jest do sprzedania lub wy- 
m dzierżawienia. — Bliższych szczegółów udzieli wła- 
ściciel na miejscu. 517 4 10 


Odpowiedzialny zarządca drukarni: A. SxYJEwSKi 


